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biecanki Trum ·n a 
Lud grecki zwyc~ęży 

w walce z iaterwencją imperialistów 
anglosaskich - głosi grecka radiostacja 

demokratyczna 
LONDYN, PAP. 

obliczone 
WASZYNGTON PAP. - Sesja zwyczajna 

kongresu USA stoi pod znakiem zbliżających 
się wyborów. Orędzie prezydenta Trumana, 
wygłoszone na WS1pólnym posied12eruiu obu Izb, 
wiąże się ściśle - jak podkoreślają zgodnie 
kome;n;f.aJtorzy podityczni wszystkich odcieni -

Zachęta dla morderców 
Prasa amerykań..<1ka donosi, że w kołach 

waszyngtońskich powzięta już została w za 
sadzie decyzja o udzieleniu pomocy finanso­
wej rządowi hiszpańskiego dyktatora faszy­
stowskiego, generała Franco. Oczywiście w ra­
mach „planu Marshalla" a więc za zgodą 
Attlee i Bevina, Schumana i ffiuma. 

W czasie wojny Franco był jawnym sojusz­
nikiem Hitlera, zasilając go nie tylko w surow 
ce strategiczne, ale posyłając dYWizje hisz­
pańskich legionistów na front radziecko-nie-
miecki. , 

Po wojnie Hiszpania frankistowska sta­
ła się schroniskiem dla wszystkich wybit­
niejszych hitlerowców i niemieckiego prze­
mysłu wojennego. 

Organizacja Narodów Zjednoczonych na 
wniosek Polski nakazała wszystkim swoim 
członkom zerwanie wszelkich stosunków dy­
plomatycznych i gospodarczych z tym gniaz­
dem faszyzmu. 
Wiadomość o pomocy USA dla gen. Fran-:o 

świadczy, w jaki sposób traktują amerykańscy 
podżegaeze wo.jenni swe zobowiązania między 
narodowe, co warte są ich frazesy, o rzekomej 
obronie demokracji. 

Wiadomość o pomocy USA dla Franco 
oburza każdego demokratę, każdego uczciwego 
człowieka i w Polsce i na całym świecie. Tym 
mocniej, że jeszcze nie zaschła na rękach gen. 
Franco krew po zamordowanych przezeń 
przed kilku dniami patriotach i demokr;.ita-:h, 
ludziach tej miary co Zoroa i Nuno-B~as, 
wbrew protestom całej demokratycznej opinii 
świata. 

Trudno w tych warunkach pomoc amery­
kańskich giełdziarzy dla zabójców Zoroa, 
Nuno-Boasa i kroci tysięcy innych demokra­

- tów hiszpailskich, nazwać inaczej jak zachętą 
dla morderców. 

w~nace zdobywa masy 
Postępowa prasa amerykańska donosi, że 

szeregi zwolenników Wallace'a jako kandy­
data na stanowisko prezydenta Stanów Zje­
dnoczonych, rosną coraz szybciej. Wallace 
otrzymuje codzień tysiące telegramów gratu­
lacyjnych od osób z najrozmaitszych środo­
wisk. Wiele depesz nadesłali przywódcy licz­
nych związków zawodowych, zarówno należą­
cych do Amerykańskiej Federacji Pracy, jak 
i do centrali związków przemysłowych. Za 
kandydaturą Wallace'a opowiedzieli się człon­
kowie kongresu (sejmu), przywódcy Amery­
kańskiego Ruchu Pracy: Mare Antonio i Mi-
chaell Quill. , 

Reakcyjni przywódcy partii republikań<;kiej 
! partii demokratycznej, obecnie już nie wyra­
żają zadowolenia z faktu wysunięcia kandy­
datury Wallace'a na stanowisko prezydenta 
USA. Korespondent londyńskiego „Times" 
stwierdza, że zakłopotanie przywódców obu 
tradycyjnych partii republikańskich rośnie, 
ponieważ, jak pisze „nie mogą przewidzieć 
czym się skoilczy prowadzona przez niego 
kampania". „Cień Wallace'a - pisze dalej 
korespondent „Times'a" - padnie na obrady 
Kongresu"... Wielu członków Izby Rep;.·e7.en­
tant6w będzie się obawiało, że głosując za 
planem Marshalla utracą głosy wyborców, 
którzy oddadzą swe głosy na Wallace'a". 

Nastroje wśród członków Kongresu cclma­
:owane przez „Times'a" świa<lczą, że zdrowa, 
?rawdziwie demokratyczna opinia narodu 
amerykańskiego odwraca !lię coraz bardziej 
stanowczo od podżegaczy wojennych i goto­
va jest udzielić popar::ia tym. którzy iak 
Wallace bronia s.oravr; pokoju. 

. , . 
na na1wnosc wyborców 

Grecka radioiltacja 
demokratyczna na 
dała komunikat 
następującej treś-
ci: z kampanią wyborczą parUI demokratycznej. 

Korespondent „Chrisma·n Science Moruto:r", 
jprzewtawiająic tilitnl01;.ferę, IJ>illIUją-cą w Wa­
s:zy;ngtonie, s•twierdza: „Sesja · kongresu jest 
pełna skomplikowanych rozgrywek. Tuzin kan 
dydatów na stanowisko prezydenta Stanów 
Zjednoczonych, oraz ponad 100 amatorów na 
wiceprezydenta - przeprowadza niezliczone 
manewry. Partia demokratyczna i partia repu­
blikańska manewrują, pragnąc zająć najbar­
dz.iej korzystną pozycję wyjściową". 

Orędzie prezyqen~a Trumana ocenia się, 
ja.ko próbę zdobycia wygodne1 pozycji wyj­
śdowej dla partii demokratycznej, z ramienia 
iktórej- - jalk wiad:O'!Ilo, - na sta.'llowis!ko pre 
'Zyden<ta kal!l<dydować będzie Truma.n. 

kryzysu oraz, że wartość realna plac maleje „Powstanie rzą-
nieprzerwanie wobec rosnących cen. du Wolnej Grecji 

Stwierdzając powyższy stan rzeczy prezy-
deillt Truman w orędzi.u swym powtórzył przy zostało powitane 
rzeczenia wprowadzenia szeregu reform dla entuzjastycznie 
poprawienia sytuacji. przez czynniki de-

Komentator Reutera - Paul SC-O'tt Ra:nkine mokratyczne. For 
- zilZJKlcza w tym miej600, że prezyd-entowi malne uznanie rzą 
Trumanowi chodziło o zdobycie głosów kla.sy du Wolnej Grecji 
robotniczej podczas wyborów listopadowych. nie zależy bynaj-
Dlatego też - jak podkreś'1a w swym ISfP!a- mniej od stanowi-
wozda.n.iu Rankine -,.- mówca unikał tematów, Gen. Markos ska anglo-amery-
odnoszących się do „doktryny Tiumana", kańskiego, ale od 
W51p-Ominając jedynie o ewentualności zwięk- dalszego wzmocnienia prowadzonej przez nas 
szelil'i·a „pomo:cy" dla Grecji i Tuocji. ! walki. Nasi przeciwnicy głoszą, że otrzymu­

Pr:i~ds-ta~i·W>Szy w ~r·a.m·tycznyic_h _JSłowa~ l jemy pomoc od sąsiadów z północy, aby wy­
sytuaC}ę ~1l10n6w r_odzm amerykanski~h, k~o- I tłumaczyć fakt, że w rejonie od Smolikas do ··~ . Prnzydewt Trumalll. w o ryc~ byt 1est zagrozony przez wzrasta1~cą m-· Samos rozgorzały uporczywe i zacięte walki ,r ~~ ręd2'Ji.u swym doma.gałsię flac1ę - pre~ydent Tmman do~agal s_1ę, aby "(rejon ten położony jest w odległości ponad ,•,,,..-- ,,_ ~ d kongres przy1ął t. zw. plan anty~nflacy1ny rzą, .500 .1 d 'ł . . G .. ) J d k 

.

ly t~~'\ zaJwter zenia „progra• du, przedstawiony w łisto.pa.dzie ub. r. (jak • m1 o po nocneJ gran;-cy rec31 .. e n:i ·-

~ 
~. \ mu pomocy" d•l>a ElllrOiPY wia<lomo, ·republi.kam.ie przeciwstawili progra.- ze ar~ia demokratyc.zna 1 lud grecla walczą 
1. 1 '§'~ jedynie :n:a ok.res pie.rw- mowi rządowemu swój wła1Sny „plan anty:i!n- sa~e 1 o wła.~nych s~łach_ spowodowały klęs-•',,._;. ?'ff::·~\(.;\ szy·ch 15 miesięcy. Bro- flacyjny"). kę mterwencJ1 brytyJskieJ. .....,. ...=\'J-.?),1 '(1} m:iąc . ipo<lityJci zagrania:-" , 1 Przyjęcie planu rządo .we•go usunie, 7lda- Armia demokratyczna. i lud grecki l!'.ada-f ~"?})/ . nej departa.menitu sta:ruu, !lliem Trumana, groźbę kryzy.su go1spodarcze- dzą również o własnych siłach ostateczny cios, ', -,i,~· mówca oświadczył, że go. Prezyde!JJt za.znaczy•ł jednocześnie, że dla ponicw"'z po ich stronie stoi cały świat de-/·~ f celem jej jest pogłębie· „ -_.!'.::„ „ nie pokoju. mipobieżenfo grnźbie kryzysu finansiści ame- mokrałyczny. Musimy obecnie wzmacniać w 

rykańscy powinni inwestować w Stanacli Zje· dalszym c'"wu nas3le aily i zgromadzić w. na-"- W oxęd7liu ;prezyde.n•t d h 50 ·1· d, d 1 ' ._ . noczonyc. mi wr ow o arow. szycJt szeregach wszystkich demokratów grec p~naje1. że miliony Amerykanów mieszka- . Kończąc -we µrremówimiie JJrez.ydeint Tru kich". fq w oplaknych warunkach, że Murzyni poz- ma:n wyraził prwkon:i.nie, że Stany Zjedno-
bawicni sę elementarnych praw człowieka, że czo'lle powinny brać pełny udział w wysił-kach Radiostacja Wolnej Grecji donosi ponadto, szkolnictwo znajduje się w obliczu poważnego, zmierzających do wtrwaileJILia p-0:koju. le wzrósł znacznie ·terror rządu ateńskiego. ~---~--~--------.... -------;.,;.,.;,.. _______ ...;._...;.____ Cele więzienne przepełnione są aresztow:iny-p • d • R d B 11 • I . mi podczas ostatnich kilku dni. osie zen. 1e a y ezp1eczens· wa . Liberalne pismo · ateńs~ie _„Tanea" podaje, . . ze przeprowadzone ostatnio hczne aresztowa-

NOWY JORK PAP. - Piew~sze w roku (zatl:l'iast Brazylii) i Ka:na<ly (za.mi·ast Austra- nia pod z?rz:item. przygotowywania zamachu 1948 posiedzenie Rady Bezpieczeństwa zoos•tało Iii). na przywo~cow liberalnych - Gonotasa, Pa~ otwaTte w 01becności 10 czł-0,!lików, gdyż jede· iNa po.rządku dziennym figurowa&a jedy- pandreau 1 Zervasa. 
nasty C2'łon€k - U.kmii'llia (wybrana na mi·ej· rui.e ska.rga hindusik.a prz•edwko Pakist<rnowi w Ateński minister wojny Stratos, który wy­sce Polski), nie była nar.a.zie reprezentowana. sprawie Kaszmiru. Rozpatrywalllie tej 6-prawy ruszył na inspekcję terenów walki, nie mógł Przyby.H n.aitom~ast w imieniu dwu innych na prnśbę Pa.ki.stanu, odroocz.ono do począhlm I dotrzeć do oblężonego przez wojska demokra-nowy>ch człon.kaw rady delegaci Argen:tyny .przyiszłego tygodruia. tyczne miasta Konica. , 
llli;!illlllilll,ll!lllllll' l lll lll /il l~ ll lil llll ll l lll ll l ll l ll llllll lll li! llllll lll lll l n l lll l/lll l ll l lll ll l ll lC l !l li , l ll l ll lll ll ll ll ll l l UIH l lllfillll: ! llll lll\ l :l l i/ IEl'll l: J:!t l lll ·' l !il "! I l I I 1,'l"I/ !·'I l ' l ilł'' ll. l.il lili 'l ll l lll illUl ll llll lll ll l l/ l lll ll l ll l lll ll l li l ll l ll l !l l 'i l ij l\l~ l llllll llll ll l 'l l ll l l/lll l ll l ll l ll l ll l lll lllll l lll ll l lllU l ll l lll!lh l 111. 1i :ll1IUm::1um 

t~~~wni~J Bi~~rinti i Kn~Il~w~ti Hrntwi~li ~l~n Il~l~w~ki~mu 
a dziś -u ,dajq n 1iewiniqtka 

• ,...„~ 

Dolewski i jego kompani na ławie oskarżon~ch (w 1-SZlJm rzędzie obrońcy) 

W cL'li-u wczorajszym w da.Iszym dągu to- ,sztajn - dyrektor techni~y Centralnego Za­
czył s.ię proces przech\'lko Stanisłaiwowi DoJew- rządu Przemysłu Pa.pierniczego. 
&kiennu i jego szajce. Ja.ko pierWliZego spośród os.ka.rżonycli Sąd 

Sąd powotał biegłych, Mórzy w t.ra:kcite ze· przesłuchiwał Wi1olda Biedrzyak·iego. Witold 
znań oskarżooych i świadków mają praiwo za- Biedrzycki nie przymaje się do świadome.go 
dawać pytani.a w celu ·wyjaśnieni.a szeregu za- sa.botażu, przymaj€ się n.afomiast do dwukroit­
gadnień związanych z produkcją. roz.dzi·ałem nego po.bra:nia łapówki od Dołewslciego. Suma, 
i 6prze!fożą paipieru, jego coo.ami ustalo~ymi którą otrzymał, wynosiła około 240 tysięcy zł. . 
prz<n pa11stwo, komercyjnymi i wolnoryn'<o- Biedrzycki szczegółowo opowiada. że z ramie­
wymi. Na bieglych po.wołani zostali ob. Jan nia Centrali Zbytu Przemysłu Papie.rn.iczego 
Bo.a.t"tSZew~kii. oi.1'L ;Lnż. chemii Edward Szwarc- został delegowany do Komisji Sza.QUDJkoweJ 

d:la rema:n&l-tów pol!l.iemieck.ich, znajdujących 
s.'ię w fa!brykaoh na Dolny.m Sląsku. Byił to 
rok 1946. Wtedy to po r«i!Z pierwiszy wraz 
z członkiem komisji z ramienia „Społem" i Do­
le-wskim wyjechał do Jelenie>j Góry, a stamtąd 
na objazd 9-ciu fabrydc poni•emiedkich. 

W Jeleniej Górze w Hotelu Pcr:zemysłowym, 
w czas'ie kolacji, za którą rachunek 7JaiPła{;ił 
Dołewski, nastąipiły rozmowy dotyczące po­
działu remanentów. D<lllewski zapropoillował, 
że on weźmie większą część remanentów, za 
co „wynagrodzi" pozost.ałych członków Komi­
sji Szacunikowej. Biedrzycki 'przedstawia tu­
ta1j Dolewsikiego jako złeigo ducha. k1My kiu­
sząc jego i innycli możliwością wielkich reirob­
ków, doprowadził do tego, że członkowie ko­
misji przyd~eli:li mu 62 procent remainen1tów 
i oszacowaili je poniżej rzeczywistej wa.xtości. 
Jaik pająk DolewSki oiplątaił os'k,airżonych. 

Oskariooy Biedrzycki mówi: 
- Popełniłem błąd, który wynill<:ał z mojej 

nie5wiadomości. Nie rozum.i<llłem , że mogę 
przyczynić się do stra.1 Sk-arlJu Państwa. 

Prokurator: - Jaik czul się os!karżony wo­
bec DoJewsikiego? 

Osk. Biedrzycki: - Zaiwsze jailt ubo.gi czło­
wiek wobe<: bankiwa. Fa!kfycrz:nie bowiem Do­
lewski kierował Komi<Sją talk, ja'k' chciał, a re-
51Zita niewiele mia~a do powied2le.Ilia. Nominal­
nie Dolewsk.i brał udział w komisjli z ramie::ri·a 
Zrzeiszen~a Kupców, a•le w istocie Dolewski klu­
pował papier dla. siebie. 

Prokurator: - Czy n.i·e lirapiło osikarżone­
go sumielllie, że papier przeznciczony nd zeszy­
ty i książki dla dzieci robotników i eh/opów 
dostał się w ręce Dolewskiego, który tak pod· 
wyższy cenę rynkową, że uniedostępni zeszyty 
I książki dzieciom? 

(Zeznania Dolewskieto aatrz sir. 4-tal 
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. "'·ci· włoscy· w walce Q poko'i• ·Przec.w mordowi w Hiszpanii l Protest Zw. Dąbro\HZczaków i T-wa 
. Przylaźa1 Polsko-Hiszpańskiej 

Dyskus1a na Vf-ym Koog,es e włoskie· 1;1arłll komunistyczaej pod znakiom nerokie10 ludowe10 frontu łudzi pracv wARsz.Aw„ PAP. zarząd główny związku 
K m 

RZYM PAP. Z Mediolanu donoszą, że po Nastqinie przed5tawiciel Federacji Ko· komunistycznej organizacji młodzieżowej En- I!. uczestników walk o wolność Hiizpanh 
wysłuchaniu referatu Toglilllli"egn VI kongres munisl\ czne1 z Bari, Taddeo, mówił o walce rico Erlinger mówił o udziale młodzieży wlos- (Związek Dąbrowszc:zaków) oraz towarzystwo 
włoskiej Partii Konun1~tvczncj przystąpił chłopów poludniowyd1 Włoch, podkr 'łając, sklej w walce za demokracji;. PrzyjaŻnt. P.ol~ko-His1paiiskiej wystosowały n 11 

do dyskusji na temat lin;i parli; w walce o że walka ta zmierzalil nie tylko do popraWl' C1lonek hiura politycznego ;~nlgarskiPj Par- ręcę sel;;rctarza gen. ONZ. oraz prezes-a rady 
now<1 demokrację i pokój. bytu mas, lec7 również do konkretnej reali- tii Komunistycznej Pottomow przekazał ko.n- i;ninistr6'vi .rządu Hiszpanii republikańskiej de· 

Pierw~·zy mówca. pro!. Concctlo Marchest, zacji reformy rolnej. gresowi pożdrowienla komur.lstów bułgarskich .t>eszc, potępiające zabójstwo 2-ch hiszpań· 
omawiał rolę inteligencji w pracy partyjne). Równir:i; członek C. K. Grleco 110tlkreślił zna i o~obl1!le życzenia premiera Dym.tJ"Owa. skich d~iał~c:zy demokratycznych. dokonanb 

czenie akcfi wieśnia·ków na Sycylii, w Kal:.- Sckretdrz partii komun'.slycznci· wolnego ob przez reżłm gen. Franco: 
Mario·:'-laddalenc Rossi, prz3v: odnicza.ca Ll· •· „ · K " · l · 1· · 
I - . ł vrn i w ampau11, mające1 na ce u za1ęc <· szaru Trieslu Babicz oświadczył, witając zjaza Depesze podpisali w imieniu Zarządu Tow. 

gi \.ob1ct \V oskich przcdstJwi!a rn.Lmi:i ko- gruntów ll!:iących odl<>giem. Stwierdził on, że 1 . 1 t d k · ł · · , 
bicl·kmmm:~tek w dziele roobili>:<1c]i żeńslli~h :le o.azde zwyc <:;s wo emo racii w oskiej iest Prz)' Jl!Znl. Polsko-Hiszpańskiej ob. ob. Barci• 

do pogorszen:a svt,1a"1'i eko"1omicznei' przycz) e zwyci('ctwcm r.•as lt1dow··"h Triest k k' l 'B · · · · z · k D sii !••ilJ·u na l?ecz. ro'n\cjn dcmo'·rac-i·i oraz zirraz m . ·' .. ,. f~· u, ows. 1 . ore1sza, w 1m1en1u wiąz ·u ą 
... niło się stanowisko obszc:rników, którzy zredu , ... .; · dy n1· dopuszczn. d t b T · t b ·~ , · b b S · T ' k 

P.r:..,..·iwko ni:!·beiojec-zeńst voin groi:-,c ·m PQ- "'""re nig e · .,. o ego, y nes ro wsze, 'l»OW - o . o . zyr 1 orunczy . 
,. kowali obszar "ilSiewÓW. 'fasy chlopskic W)'· k tałcił slę W S" napo<> "ak t h ,. k;;jowi i n;eparllegl<>ści. prze sz m„ re, J ego c c~ 

st('pują nie 1ylko w obronie swy<:h własnych imperiallści angielscy i amerykańscy. ZSRR - Norwer.1•a 
Członek Komi1etu Cen.tralnego ,\" elio Spdno inlere~ów, lecz d:.i)ą do realizacji s:zerokicll :11 

wyraził opinię, że dla klasy robo!niczej jest reform o lnćlClelllll ogóln'l-naro:Jnwym. Chło- Przedstawi.ci•le pp R podp;sałv układ handlowy 
• dzisiaj najwi~kszym niebezpiecieńctwem prze pi wlo~q zrcalirnją ostatecznlP reformę l'Olną 11;_ 

ccnianie j}l'Zeciwnika. Mówca n'1leg<il na kn· wb~e_w .ctmar.nlkom. w .akcji !ei powinny na konnresie w Medlolauie MOSKWA (PAP). Jak donosi radio mos-
nkcznn~ć stanowczej 111prnwv "hi,::dów, wy:n wz1ąc Jak naiszerszy udział komitety agrarne f> ' kiewski~; we wtorek podpisana została. mlę-

kaj~cych ze 7.ł';1dzeń ~onstytucyjn"ch i p:ula z 11d1ialem wszystkich demokraty-:znvch ele· 1 RZY\: PAP. Na VI kongi«s Włoskiej P<1r- dzy Związkiem Radzieckim a Norwegią no-
mentamycb oraz zwrócenia · 11wa9i na zag:id.· menlów kraju. tii Komunistyczne) w Medi11l<'aie przybyli wa umawa. handlowa, przewidująca znaczne 
nienie kadr. ' · · · Członek Ct>nlralnrgo Komitetu fauslo Gul- przedstawi-:ielo Polskiej Partii Robotniczej po· zwlększenl'e obrotu towa.rowl'go między obu 

Przedstawiciel :rnmunislów qP.nu'm'l.s~ich }<rat; Io poruszył to samo ragadnicnic, a· kierownik set Jędrychowski i pułko,rnlk Loga-Sowii'iskl. kra.ja.mi.' 

~°6~\~~~i~:::ł~::il±eo n::r$:ac~L:w:.~9 r::c~~~l:: ! obrady gubernator o' w \..\.. B ,. z o n ·1 ·1· ~~ ~:f~~~~$:r~~~~:!~r:~~~E:~:::;~:~~~~:c: 
o pelcpszeme sytuaci1 gospodar:zci mas 1 o! • ,, '' ZSRR. 
zmniejsT.enic bezrubocia, jci:rli ni~ będzie to­
warzyszyła im wal'.·a o 2as;l'.lpic1ą, p;zeb1dow<; 

rnncji środowej jako o „pierwszej wielkiej 
dyskusji między władzami okupacyjnymi a po 
litykarni niemieckimi". 

Eksuott USA kurczy się 
WASZYNGTO . PAP. - Deparld.Illenl han­

dlu podat eh wladomości, że eksport us, w 

struktury gospoóarczcj krah,1. Yo'nieczne je't BERLIN, ~AP. - W środc: rozp~częła się 
konsekwentne 7Wdlczanic sel;lOril monO))(lli· WC' Frankfurcie n·MC'nem konferencJa ;;tuber­
stycznego. Partia powinna liczyć s'.<: 7. bez· i' na!orów wojskowych .. Bizonii" 7. prcmlet·a111i 
względną konieczno~cią ścisłego powir:zar.ia Juajów niemieckich. Tematem obrad m'ł być 
ruchu zawodowego z 'o!lólnym rnrhem demo· rnzszenenle l•ompelencji nkmieck!ch władz 

kralycznym, rozpoczynają{'.ym sit; <:hecnie pod• gospodarczych , w zjcdnoc:wnych strefach an-
znakiem szerokiego ludowego !rontu ym1cv. glosaskich. 

Członek " Centralnego Komitetu Emilio Sore· Przewodnicz<icy rady go.::podarczej ,.Rizo-
ni wskazal, że w obecnej chwili ' p'.a:rlia idzi':! nii" dr Ei ich Koehler. wyraził się o konfe-

.Tcdnvm z ważniejszych punktów porządku 
dziennego konfcren~ji ma być projekt wpro- ro.ku 1?4q hędlic '.nnicjszy niż w roku. ubie~· 
wadzenia w „Ęizonii" systemu sadownic'w'ł łym, nawet gdyh} kougre,; z~tw1erdz1ł plan 
. „. 1 „„ · . · . · . ' pomo·cy dl.:i Europy .. W tym wypa<lku wedle 1 „m~~n~J. po iCJ~ • k1óry byłby w :t.mic z"- I przrwidyw.:ui departamentu stanu eksport nie 
pewnie posłunienstwo r?zpo1:ządzemom ogło-1„rzckraczalby 14 miliardów dolarów wobec 15 
szonym przez władze B1zonh. milicrdów w ro·ku ulYiegłym. ·· 

dr09ą sz&o·kiego ruchu mas, by stworzyć \Ve ,.,„ '.4 -·· „ 
Włoszech· ustrÓJ postępowej demokracji. De 
Gasperi potrafił stosunkowo łal wo wyłączvc 
przedstawdeli mas prncuiących 7. rządu; gdy7: 
w kraju nie było głębokiego i trwałego ruchu 
maoowego. Całkowite · pnejęcie władzy przez 
kapitalistyczne siły r~akcyjne 5lawia masl' 
pracujące przed koni~cznością stworzenia wla· 
dzy ludowej, opartej na szerokim ·ruchu ma· 
sowym dla przeprowadzenia refc-rm struktura! 
nycl1 w gospodarC'e włoskiej. Nie należy do 
pddć do tego, by demol1racja 1n.rlamentarna 
go tyrm przeksztakiła sH:. w po~miewlsko na 
niekorzyść ludu pracująct>go. 

,_,~ .p -~,._.. ...... „..,. .... -.; ~- I- . ,. • ... ,„ ... ~~: •·-.=~.-------

0 ST AT N IE DNI H T-LERA 

I 

l1l 
UCZESTNICY NARADY 

Mój szef nicznaczn:ym ruchem ręki każe mi 
siĘ zbliżyć do niego. Chce mnie przedstawić 

zebranym dostojnikom. Obok niego stoją ge­
nerał-feldmarszałek Kcitel. generał-pułkow­

nik .Jod!. widki ndmirał D.~Pnitz i Borman. 

;;~:~ :,=-.~, · -~·,-~"-'.1-''~~ . ~ ,:Q~y~ątęto~~!·.Pyrektorowi 

JARMULE ·WLADYSł.A WOW! I '~'~? :-;'.)o.:;;. ~~:~5!J:„Qa~r~~.Y:'i~?ZY ""..SQil;\czm;łą z powodu zgonu .Jego ŻONY 
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Z powodu śmierci córki 

I W kącie przy stoliku z telefonem Himmler 
rozmawia ze swym stałym przedstawicielem 
przy Hitlerze, generałem SS Vogeleinem. Zo­
na Vogeleina - to siostra Ewy Braun, ·która 
później została żoną Hitlera, ale już obecnie 
po jego pełnej dumy i zarozumiałości posta­
wie odczuwa się w nim krewnego głowy 
państwa. Szef głównego kierownictwa Służ­
by Bezpieczeństwa Rzeszy - Kaltenb.runner, 
którego wszyscy tak się obawiają, stoi samot. 
nie, nieco na uboczu.· Ogląda on jakiś mat<'­
riał, leżący na jednym ze stołów. Stały przed­
stawiciel kierownika prasowego Rzeszy przy 
Hitlerze, Lorenz, rozprawia o czymś z zaufa· 
nym Bormana - standartenfuehrerem Zan­
dlercm. W centrum pokoju przy okrągłym 
stole siedzi marszałek Rzeszy Goering z ge­
nerałami swego sztabu - Kolerem i Kristian. 
sem. Starszy adiutant Hitlera, generał Burg­
dorf. przechodzi p_rzez poezekalll.ię i znika w 
gabinecie. Za chwilę ukazuje się ponownie vr 
drzwbch i oznajp1ia: „FuehrN· prosi!" Goe-

, 
s. p. ALEKSANDRY 

Dyr. R. NEUMANOWI. wyrazy współczucia składają. , 

DYREKCJA, RADA ZAl\:ŁADOWA i PRACOWNICY 
ŁÓDZIHCH ZAKŁADÓW W'f'ROJJóW PAPIBROWYCH 

\

Petronescu. - p1-.,;;/c WY'Słać na!tycl1miast 
samo'lot wedhar wsikazany;ch dany.eh. Sy 

\
gna<lizujemy ~a pl'\moca ognia". Wszyst­
ko .. F~attlein We_r::., pr-0~z.e _wra:z _ze wszy 

1<.tk1m1 natychm1a:t zb1erac chro$t. P<111. 
\Panie Sawrański, _._ zwrócił siie,, Pe.,.ro-
1 nescu do bladego „a1gronoma", - zos1ajc 

I 
bu. 

„Agrono:n" spo;irza-ł na swego groź.Je· 
go nacze.Jni1ka i mimo w·oli WY'prostowal 
sic. Chciał coś mówić, aile Petroncscn 
ciągnął da'lej: 

- Proszę skontrolować, czy ipa.ński re 
wolwer je&t na1bity. Pan będzie serzogł 
Leontiewa. Odpowia·dacie g'łową za nie­
go! Zrozumia·no? - wyskandował dobit­
nie i z nadskiem Petrones.c.u. - Co do 

Obe•jrzal.aln miejscowos~. Ma.111 ,„ ra I cllcm. na enc.rgkzn<1· surową twarz wy- mnie, to się przc~pi1fl' pół l!:odziny, ,ie•stom 
ż.enie, że Junke.rs mo•że · ta1i1 wy'h1dować, trawne.go szpie·ga: sza1lenie zmę·ozony. 
- ws'kazała ręką na jaikiś p1111kt w lesie. - Była1m' strnsznie zdzi~iOn•a. ~dy %0- - Nie mogc SIP·elłnić roZlkaw, Mam cho 

- Bardzo d•o1brze,· - nśmiecltin~ł ~ie z baczyłam, jak pan 'YY''l'tr.zehł w plecy le· re serce„ . Jestem Mary, - wykrztusH z 
zadowoleniem Petrnneiscl!·. ~ Prawdopo- m11 staire.mu :obotu.ikowt„ . siebie bla1dY i WY'Si!N11szony Sawr.a.ński. 
d-01bnie Junke,r•s nie będzie nam nawet po . - Pani mysla~a. ze z;wanowa'łem - za Petroncsc:i z wścickło·śCif\ obróci•ł się 
lrze1bny. WY'.;;tarczy po pro„t11 „Arado zartował Petronescu. - ku niemu: · 
16". Pra11lein Wera - zwrócił si~ gri',e·CZ - Proszę nada"·:i~ rozikazał rio - Chore serce? A u mnie, co? Mofor? 
nie do .• koims-omołki", - ma 'J)ani tu a'Pa chwili~ Petro11escu. . - syiknął przez zit\by. - Mam prnwo od-
raók nadawczy. Prosz1e- zanotować. za- ·-- ;:.iłuchnm. Pa111e nacze1lniku. -· od•PO pocz;ić. do wszystkkh diabłów! Mó.i 11-
szyfrO\Yać, a późnie.i nadać: - .Ta - Or- wicdział;a karnie dziewczyn.a. mysi m11•si pracówał &prawnie. bo ina­
chidea. P11•łkowni1kow1 r< ra:chkc. \\' szv· - \V te.i cltwi·li znaj·d1u•jemy się na po· cz ej wszys!'kich nas wY'ł>aipią ja1k myszy. 
s•tlko w porzą·d~u. Lcontiew z nami. ''.'a· l11od11iowy111 krni1l!u ia~·u p!eczeni·ogow„kic Zresztą. niewykl()n.anie rozkazów poci:u~a 
riant z de,Je.gacją udany' .. Umówione bom go. Kwadrat 24. 16 kilometrów na p6!;1oc za sobą sami wiecie co ... - i Petronescu 
bardowanie - tei. Proszc; info1·mo.Yać ny z.ach6d od w•d mak Korni.ewis~cz,e. 'J)atrząc na Sawraftskiego wska:za'ł rę:k~ 
Berlin." Mniej wiie1ecj 50 metrów o·d nas z.najdluj-e nr.l lci"ll'leń. 1?:1dzie leżał re'IJ.r.ohvcr. 

Notu.ic\c te 11ry\\·a11c. sł·ow::i Wera o,<§ nie się porę'ha oc111mvie•dni0 do l<1dowania sa 
tiła. sje 7 ,;i.11 ,wirvt'.:. Stnogla•d:i i~1r 'IP „t···· „,„i..,1.11 t\l'nn .. Arr::url.n , Hi" - d•;ktował I o ro c n.) 

ring idzie pierwszy, za nim w porządku hie­
rar•:h.iqrtym wszyscy inni. 

U HITLERA 

Hit.IC'r, ~tal sam \,_, pośrodku wielkiego po­
koju, zwrqcony tw~rza ku drzwiom. Wszyscy 
obecni podchodzą do nif'go w te.i samej ko­
lejności, \, jakiej weszli do gabinetu. Prawie 
każdemu ściska on dłoń w milczeniu. Tylko ~ 
niPkfórym za'dttJl°)' :takk>ś ·pytanie: Odpowia.::~„;, 
daj: .<tęi:eotypowo i lakonfowie; „T~k. fuch- . 
renf'" l11b ,.Nle, fuc;,\ir~i;.ze"" .Stojąc przy 
drz·, lilcb, ob~crwuję cernmonię• powitania f 
oc'!:ekuję. co będzie dalej. Wyczuwam ka:t-
dy111 nerwem, że jest to. bez wątpienia, nad­
zwyczajna chwila w moim życiu. Generał­

pułkewnik Guderian mówi z Hitlerem naj­
praw.:iopodb,niej o mnie dlatego. że ten spo. 
gląda ciągle na mnie. Wreszcie, Guderian da-
je mi tnak i skierowuję się do Hitlera. 

Pati•zę na niego. Mocno schylony, powłó­
cząc nogami powoli podchodzi do mnie. Wy­
ciąga· d...i mnie dłoń i spogląda na mnie nie­
s:: mowitym, przeszywającym spojrzen;em. 
Uśt:isk jego dłoni jest słaby i apatyczny, nie 
czuć w nim zupełnie siły. Głowa jego wciąż 
trzęsie się n;eco. To zauważyłem jednak do­
piero pófoicj, gdy miałem więcej możliwości 
obserwowania go z bliskiej odległości. Jego 
lewa ręku wisi jak bat i silnie drży. Oczy 
jego plon<, niesamowitym. mocnym ogniem, 
spojrzenie jrst straszne, jakieś nienaturalne. 
Wygląd twarzy i olbrzymi.: worki pod oczy­
rr.a świadczą o zupełnym wyczerpaniu. Poru­
sza się powoli, jak starzec. 

KEITEL - „SZEF STACJI BENZYNOWEJ 
Ili RZI::SZ1'" 

Jest to zupełni~ nie ten, promiemuJący 
cr.E-rgi~l Hitler, jakim znał eo naród niemiec­
ki w latach poprzednich, i jakim go ciągle 
jC;:szcze przedstawia Goebbels w swojej co­
dziennej propagandzie. Powoli, ciągle powłó· 
cząc nogami, zbliża się on w towarzystwie 
Borma'na do swego olbrzymiego biurka i 
siada przed mapami sztabu generalnego, zło­
żonymi jedna na drugiej. Tych map jest 10. 

Dzisiejsza narada wg. zgóry ustalonego planu 
ma się rozpocząć od rozpatrzenia sytuacji za­
chodniej t. zn. od sytuacji strategicznej na 
Zachodzie i Południu. To należy do funkcji 

O K. W. (Naczelne dowództwo sil zbrojnych). 
Referuje generał-pułkvwnik Jod!. Keltel, 

pomimo, że jest na czele O. K. W„ nie zdra­
dza większego zainteresowania, stojąc nieco 
w oddaleniu. 

My, młodzi oficerowie, nazywaliśmy go 
między sobą drwiąco „szefem stacji benzyno­
we} fII Rzeszy". To wyraźnie lekcewaz11ce 
przezwisk0 dotyczyło jednak przede wszyst­
kim nic· jego o~obistości. lecz jego roll. W 
istocie, sytuację Keitla, jako' kie.rownika O. K. 
W„ trudno określić trafniej. Miał on prawo 
samodzielnie dysponować jedynie niemiecki­
mi zapasami benzyny. we wszystkich zaś in­
nych kwestiach. dotyczących sił zbrojnych, 
tC'n czołowy przed~tawiciel sH zbrojnych III 
Rzeszy musiał. sil;~ rzeczy, tylko słuchać roz­
kazów Hitlera i posłuszniP wcielać je w życie. 

lD. c. n.) . 
ł 
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t~Walig6 ry" włókniarski i Łodzi 
Wrączenie nagród przodownikom uracy 

Wstrzymanie względnie ograniczenie 
kursowania niekt6rych pociąg6w 

Z. przyczyn ruchowo • tec:hni.cznyioh. "tąlą· 
cy-eh· 6/ię z nałtteniem przewozów toiwarowyćh 
i kon.ieClln-OŚCią Olldania do ruefiu towarnweg-0 
pewnej 11.otici parowozów, wstrzymu~ się 
względnie ograni<:·~, począwszy od 9 stp„zma 
1948 r. kursowanie niełMórych po.ciągów ko~ 
munikacji pasaże~j, ił miam9wucie: 

Y'f ostat~ich dnia~h odbywają, &ię niemal mina, że w 1945 roku w P.Z.P.B. Nr 2 było Do świątecznego nastroju przyczyniły 
:we wsz;:stkich za}!łaaach pracy uroczystości zatrudnionych 600 robotników, a cała fab- się również • wystąpienia świetlicowego 
'Y!ęeza~ nag!o~ przodownikom pracy. ryka wyglądała, jak cmentarzysko. Obec- zespołu. Tańce ludowe, piosenki, hu­
::: =b pnj1'!8C o każdym .P~odującynl nie p:a~uj~ 7.~00 robotników i powoli, lecz moreski wniosły atmosferę beztroski i ra· 
si ~ tel~· 0 aJem;v: tylko z,dJęc1a, aby _na: pe~1~ idzie się ku lepszemu „bez dolarów, dości. Każda piosenka czy taniec były de­
lrt. zy ry mogh P?Znac tych, dzięki za. ~tore c_hcą: byśmy zapłacili niepodleg-1 dykowane poszczególnym przodownikom i 
;!,..~~ P an prod~kCYJl}Y zeszłego roku łosc1ą sweJ OJczyzny, oddaniem Niemcom podkreśliły, że odbywająca si~ 1i...,oczystość 

Wstrzymaniu kursowMia qlegc.ją: 

~ lni~ ~ykonany 1: ,ktorzy w przyszłości naszych ziem nad Nisą i Odrą. jest r.a-riętem całej załog' ... 
wa e się pr.zyczyruac będą do wykonywa-1 · 

1J -Pociąg Nr 1.421-1422 Łódź-Kal - Ka'L~· 
wice.·przez Karszni'Oe, Herby Nowe z odja;>;dem 

·z Łodzi K.a<l. o godz. 1-4 min. 40 i po'\v.rotny po· 
ciąg Nr 1425-1426 z pr.zyjalLdem do Łodzi ;:;;aa. 

nia zadań stawianych przed narodem przez 
~as~ Rząd _i par,~ie rob?tnicze. Przodownicy 
naSI, ~· 'Y al~gory Łodzi, przyczynią się nie­
wątpliWie i wr. b. do wykonania planu w 
tych. z~adac~ pracy, gdzie w ubiegłym TO· 
ku istniały Jeszcze różne niedociągnięcia 
i· braki. •r 

Uroczystości z okazji wręczenia nagród 
przodownikom odbywają się w wielu zakła­
dach okazale. 

W PZPB Nr. 2 (d. I. K. Poznański) robot 
nicy stawili się masowo. Przepełniona po 
brzegi sala. świetlicy świadczyła o wielkim 
zainteresowaniu całej załogi. Odznaczeni ~ 
Z'ostali majstrowie i robotnicy - tkacze i 
prządki, k~órzy pracują na 6 krosnach. Są 
to tow. tow.: Genowefa. Cichocka, Walen­
tYna Czapska, Antonina .Ji;ilrys, Stanisław 
Kom•·"ski, Ka!imien: Mukaj, .Jan L\lwiiiski, 
Aniela Zachariasz, Bronisław Ciuła, .lózefa 
Marczykowska, Stanisław Pacanowski, Sta· 
nisław Drużbiński, Marian Nawrocki. 

Wielu z wyżej wymienionych znani ~ą 
:fut naszym .czytelnikom. Nazwi!Jka ich po­
wtarza.ją się niemal codziennie na łamach 
naszej gazety w „tablicy zwycięzców". 

Toteż wydało nam się to zuoełnie natu­
ralne i zrozumiałe, gdy ujrzeliśmy ich w 
prezyditUn. 

Przemówienia okolicznościowe były krót 
kie i treściwe. Przvświeeała wszystkim 
jedna myśl: - sami odbudujemy fabryki 
i kraj - pracujemy dla siebie i niepotrzeb­
ni są n_am obcy opiekunowie, którzy prag­
nęliby zagarnąć owoce szarej., ciężkiej pra· 
cy do swoich przepastnych kieszeni. 
~ wypQwiedzi te są słuszne, a realizacja 

łch możliwa, wskazała tow. Patorowa, przed 
stawicielka Zw. Zaw„ wieloletnia · pracow· 
nica tych Zakładów. Tow. Patorowa przypo 

fńte1pelacie nasz17ch 0z')}telnik6w 

Dlaczego znikły ze sklen6w śaie1owce 
dziecinne? 

Su>nowny Panie Redaktorze! 
O~ tyaodnia chodzę od sklepu do sklepu w 

!>0szuki?Vaniu śniegowców dla mego 7-go syn­
ka. ,W ·tej wędrówce po sklepach zebrało nas 
!lfę kilkanaście matek i wszędzie. d-0stawałyś­
my tę samą odpowiedź -: nie ma i nie wie­
my, kiedy będzie. Więc co mamy robić, Pa­
nie · Relfaktorze? Dzieciak już kilkalfrotnie 
przęzfęl?ił się_ z powodu ·przemoczonego obu­
wia. .Nie mogę pOŚyłac dziecka ao szko?y w 
podaiiYch bucikach. Zupełnie nie rozumiem, 
dlą.czegp śniegowce tak znikły odrazu. Prze­
c~e~ ~·tygodnie temu było ich pełno po 1.090 
il. I 

Marla. Przybyszewska 
. Al. 1-go Maja 28 m. 18 

OD REDAKCJI 
. Słqszµy jest ten żal matek. Przecież na­

szel fabryki gumowe pracują dobrze i wyko­
nują plan produkcji. Wiemy skądinąd, że każ­
dy arty~uł tego rodzaju bywa w lot rozchwy­
tywany przez różnych · większych i mniej­
szycłi. i;pekulantów, sądzimy więc, że nale:i!a­
łoby w pierwszej linii rzucić do sprzedaży 
dostateczną masę obuwia dziecięcego i w ten 
sposób spekulację utrącić. · 

,„. :- ---
ljaiki indywidaalnegt współzawodnic­
t"a w przemyśle wł6kien sztucznych 

za listopad ub. r. 
We 'współzawodnictwie pracy w przemy­

śle włókien sztucznych w listopadzie roku ub. 
brały udział trzy zakłady. Ilość robotników 
biorących udział we współzawodnictwie wy­
nosiła 1412, co wobec cyfry ok. 12.000 zatrud­
nionych stanowi ca 12 proc. 

Sąd Współzawodnictwa w Państw. Fabry­
ce Sztucznego Jedwabiu Nr 1 w Tomaszowie 
Maz. pierwsze miejsca przyznał w skręcalni: 
Małgoriacie Lechowskiej, Józefie Ratajskiej i 
Marii' Krasoń, w nawijalni: Helenie Oczkow­
skiej, Franciszce Piwowarskiej i Władysławie 
Dusz.yfiskiej, przy wyrobie Artexu: Henryce 
Grzyb, Czesławie Borgiel i Bronisławie Swi­
no<Izę. 

Na oddziale „tarczówek" pierwsze trzy 
niiej~a przyznano Janinie Ziółek. Bronisła­
wie Wójcik i Władysławie Rybak, a na .,ka­
netkach" Julii Smularczyk, Leokadii l'virów­
czyńsltiej i Janińie Dolot 

W PFSJ Nr 2 w ChodakoWie współzawod­
nictw'<> odbyło się .na oddziale „kanetek", na 
motalni „Stainsa", motalni „Miillera", odwi­
jalni i nawij~i (na stożki) 

, ł.iącznie. w . .PFS.J , Nr 2 'przyµiano po , P,ięć 
.wusc nierwszych, drU&ich ł łr.zecioh. 

, 

na godz. 8.00. 
2) PQciąg Nr 509 I:.ódż Kai1i&ka - Szczecm, 

Łódź K..,ł, odjazd 23 min. 45 i powrotny Nr 510 
ł.ódż K.al. przyjazd 10 min. 52. 

· 3) Pociąg 213 Wa·r.szawa - GliiwJce, oojaz.d 
· z Kolus.<:~'k godz. 17.01 do Gliwic i po.wrotny 

Nr 214 z Gliwic d-0 War"§lJawy, o-djazd z Ko· 
luezek godz. 12.10 na Waaszawę. 

09raniczenie kursowania: 
1) Pociąg Nr 537 Łód!ź K~. ~ Kudowa-Zd·ró.f 

-Od:jaz..d ' Łódż Kal. 16 mm. 25 od 9 6tycz.nia ;rb. 
ikursuje tylko do \V.ro<lławia, a powrotny oo• 
ciąg Nr 538 od 10 stycznie. r.b. będzi~ kur60• 
wał tylko z Wroclaiwia do Łodzi Ka-I. z przy• 

l jazdem na go.dz. 22 mi.:n. 20. · 

ł 
2) Podc;g Nr 621·622 ko.munikacji !{Juczb01'1t 

- Poznań orl 9 stycallia rb. będzie kursował 
tylko :na odcinku Klu~b-Oll'k - Oetr-Ow W·łk. 
i z pow·rotem. 

3) Pociąg Nr 125-7.26 k-0murulkacji Radol!l -
WIJ"ocł"w przez Częstochowę orl 9 51tyczn!a rb. 
będzie kursował ty;lko na odcinJm Czętocno• 
wat_ Luhlin'ioc i z powrotem. 

l Osiągnięcia spółdzielc?oi ci 

I 
w roku 1947 

O.k!!ęg łqd'.Zlk;i Zwlą~'ll Rewizyjnego Społ• 
dzielni R. P., cllaralot~ryzując biilaais -osiągnieć 

\Sl>ółdzielczości w wojew. łódzkim w roku 1941 
• podnosi, że na1jwa:im~.ejszą praicą była uniflka· 

cja spółdzielnil na ws:i, w wya-rl!ku 'k,tórej ~10• 
etą;piło -zasa.i:lniieze pr.zegrupowan'ie w ~;tamie po­
szczególnych twiów &pół.dzielni. 

Unifikację przeprowa&on-0 w ostatnim kwu· 
tale ub. rol!cu. Połączona ona byiła z wolnymi 
7.groma:dzeniami człolllików spóµiziełni. O wy­
ją.tikowym zaii;nteresowaniu ałonków akcją •lD'li· 
~cy-jną świadczy fald, ie w 1500 W•:z!nych 
zgromadzeniach, odbytych w czasie przemo· 
wadzenia unJfikacji, ud.ział wzięl-o około 200 
tysięcy członków, a w 15 powiatowych konfę· 
rencjach unifikacyjnych - pomid 40 tysięcy 
członków. 

\ 
Odbywanie wal!nych 29romadreń w spół· 

. dzi.eJ.niacll gminnych Sam. Chło~..ciej ~i.łku 1>0-
wiatów za!kończone wsta.nle w ciągu bieżące· 

I 
go miesiąca. 

P,r.zoo:ud-0wa etruktury SfPÓłdziekzej na wsi 
nie wywołała w pracach po.swzególnych s;pół· 
dz·ielni żadnych przerw. 

Swiadczy o tym wzrost obrotów tych ~pól· 
dzielni w ostatnim kwartale ub. 10.kt1. 

Ważnym :rów.niE!i: zagaid:nJien:Iein w 1947 ir. było 
z.organizowamie i kontynuow<llllie ścisłej 'W"'?Oł· 
tpracy z parti.ami poili:tycznymi i Zwiazkamł 
Zawoti-Owymi, co w.płynęło na umBJSOv1ieri• 

' spół<lzielczości i jej intensywny r-01U01St. 

NOWA JEDNOSTKA DLA MORSKIEJ 
1) Roman Kruszewsru, 2) · łrefia Kar- I i 20) Kazimierz Hertel z P.Z.P.B. Nr 4, 21) ŻEGLUGI PRZYBRZEżNEJ 

bowska, 3) !lieczysław Włodarczyk, 4) Zo· J~z:f Stawski -:- P:Z.P.J. Nr: 1.; 22) Sta· Prz}'Z!ll&"'lY Polsce z tytułu od6zlk.odCYWal\ 
fia Frankowskp., 5) Paweł Zeliger, 6) Jan 1 DIS.UW Furmamak l 23) _Agmeszka s~_ar· w,ojannych statek pasażem'ki „Benfow'Siki" 
Szymon 7) Józef Zygmunt 8) Henryk Łu- necka - ~.Z.P.B. Nr. 4., 24~ Malts~ian w.szedł do p0<rtu gdańskieg-0, gdzie lbęd'Zli·e pod· 

' ' Wrzentel 1 25) Edmund Wroblewski-P.Z. d k · 
czak, 9) Zygmunt Bar_tezak - w_szyscy z P.J.G. Nr 1. ·, 26) Aniela Krakowiak, 27) any ·onrecznej napra.wie . 
p z p B N 1 10) A l z b 11) „Beniowski." mimo, że nie jest staltkfom no• • •• • • r. • · ~ne a ac aria!iz, . Franciszka Kulesza, 28) Maria Wal(}zak, wym, posiada jednalk d-05ć nowocz€®!1.e ur:zą· 
Stamsław Komorowslu, 12) Genowefa Ci· 29) Janina Dziarkarska, 30) Janina Koz· dz.enia maszyn-0we. Za.brał 00 moż-e 1200 pa• 
cobcka, 13) Stanisław Pamnowski, 14) W!l· łowicz, 31) Bronisława Kabat, 32) <ieno· sażerów i przydzielony zoista·ł żegludze p.rzy• 
lentyna CzapSldl, 15) Kazimierz ·.wukaj, 16) wcfa Czech., 33) Stanisława Janiak, 34) ł>rzeinej „Gryr'. 
Bronisław Ciuła, 17) Stanisław Drużbiński, Danuta Grm1zińs~i:a i 35) Bronisława Will.: Po prze.prowadzeniu 111aprawy w przyszłym 
- z P.Z.P.B. Nr. 2. 18) Karol Hauzer - - wszyscy z Ośrodka Konfekcyjnego Nr 3 \sezonie „Beci-0vll5ki" będzie lrurrowal na lm'ii 
P.Z.P.W. Nr 5.; 19) Władysław Jahnużua „Wóiczarika". Gdytnia - Szczecin. 

Ref~rma zyw ca ludzi pracy 
···Zamiast ułatwić - utrudniono nabywanie bHetów kinowych· 

Ostalnie zmiany, ~r-owadzone przez Cen· zniżkowych miejsc dla Judzi pracy w Łodzi ,. miesiąca,. w kt~rym tyitułem · pr?by. wiprowa• 
trailny Zarząd KJ.n na odciniku stpraw bileto- przypada tyllio 316 tysięcy na miesiąc. dzom> te mowa•C)e - WY'kazały. ze rue przyj· 
wy<:h nie tylko, że w pr<1ktyce wprowadziły Nowy, zaw iły sposób dos.ta•rczenia biletów mą się -0ne n.a cllużiszy oilcr'es. . . 
wielki zamęt, a~e w zna'.t:znym stopniu o.grani· ulgo·1'.·,·ch - . vwiązc;ony z zare?.erwowauiem I T~-0 zdania. są nie tylkJO . r-0ib~cy Łoou, 
cryfy ogóło·wi moiliw-0ści oglądania fi•lmów. miejsc w k inach i brakie?:' wyboru fi.lmu - w ktory<:h w p1eorwszym ri:ędue go-d21 ta OISOb· 
Po pierwsze s'kasowanie III-cich miejsc w ki· piętrzy ty:~ trudności, tak że i te 3.16 tysięq \ liwa reforma. Dyirek.cja Ok<ręgowa Zairząc" 
nach łódzildch jest rów'.nozna=e z podn.iesie- ulgowyci1 ru • .::JSC w kim:ch lódzktcl\ nie bę· Kin w Łodzi także przy'lllldje, że -0d 1-';;0 1>tyc.:· 
niem ogólnej ceny bHetów ki~towych, a po dą prawdopodobnie wykorzystane. nia br. kilasa pracują<:a ŁOOz.i ogląda fi<lm-y 
drugie - pr2y dawnym s.porobie zaopatrywa- Tak więc jest sp.rawą oczywistą, że ten n.1J· w znacznie mniejs-i:ym stopniiu. niż po.przed· 
nia świa.ta pracy w bilety UJlgowe do kin, z u•lg wy sys tem sp!"t.edaży b'.~e,ó w "-lriowycb :;od.7J nio. 
tych korzystało miesięcznie 3.840 tysięcy osób ·.v interesy świata pracy. Po.uiewai nowy s:posób rozdziału miejsc: 
miesięcznie w kinach łódzkich, gdy obecnie . i·.!ż pier.vsw :in.i sty=iia 191-8 r. - ,' v.ri•:" w· ki.nach dla l·'.dzi pracy w Łodzi (w tr.nych 
-----------------_,.--~_.. _____ .,.__4 _______ w_,...~, „ __ miastach Polski p-0do.bnycll in-0y:acji n.ie wpro· 

Zasłu.;oneg""' -':!!11._avsty wadzo.no) budzi pbważne 7X1•st:rz,e7Jenia. 7:W•fÓ• JubHeusz a. · ~ ~.~ ~ e. ; . • ciliśmy się w tej sprawie d-0 O.K.Z.Z. 
· Dnia 15-go l:i.m. odbędzie si(l w Tea:tr:e Talent Ka'lbowsiciego dojrzewa, '.>0g!ęb13 6'.ię, Ja.Ir ncs informuje przewodnliczący, tow. 

Miej<skim im. S'!owacki.ego w Krakowie jubi· znajduje właściwą drogę. Wida'Vv"Sld, Wyd71ał KultUJra•l'!l-0 • Oświato·wy 
leusz 40-letniej pracy scenicznej zasłużonego Wróciwszy do kraju pracuje jako dyrektoT przy O.K.Z.Z. prze.prowadził sze"reg bacb:ń, 
arty&ty, reżysera i pedago.ga, Józefa Kairbow· teatru w Bydgoszczy 1 Katowicach. a n.astęp· z których vqnika, że o:d 1-go st;czni.ia 1843 1. 
skiego. I nie kii!ka lat z Osterwą w „Rec1uci<;' . Po 2·ch w poszczególnych kinach łóda.kich z biletó"llt 

Jubila•t, urodzony w Krakowie, stawiał sezonach spędzonych w Teatne PolSkim ulgowych na jeden seans kmzysta od„. 5·cilll 
pierwsze "o•k.i na scenie rodzinnego miasta w Warszawie, wraca w r. 1931 na scenę kra· do \0-ciu osób! Lic:nby te mówJą same za si~ 
za dyrekcji Ludwik<! Solskiego. I kowską, ;:>o'Z05tając .ieJ wiernym aż do dnia bie, a przede wszystkdm stwierdziają, że wpro• 

P-0 wybuchu pierwozej wojny światowej ·w· dzisiejszego. wadzenie nowego -sposobu rozdziaiu biletów 
staje jako po-dd-OJJ.y .austriacki ewakt:owany do PfO'tektorat nad jubi·leuszem objął premier kinowycll ;uż teraz dalo wynik calkowicle 
Charkowa i tam wystawia wielk'. repertuar Cyrankiewicz, przewodnictwo komitetu bono- ujemny. 
rommtyczny: „Dziady" M1okiewicza, „Kordia· rowego przyjął minister Kult'llry i Sztu~d Dy· W O.K.Z.Z. panuje przekonanie, że :nowacje, 
na" Słowackiego, "Wawrzyny" Staffa i szereg bowski. wprowadzone przez Centralny Zarzod Kin na 
inn~h perel literatury polS<kiej. Zetknięcie Zasłużony artysta i ulubienioc publiczności odcinku polityki biletowej, nie bęc.q trwały 
z teatrem ros:yj&kim i najlepszym! akltorami k:rakow.skiej wystąpi w 5'l!tuce Szan.j·awskiego dlużej, niż okres próbny, tj. do t lutego 1941 
~ol~ikiei emiaraoU 1Ue tiozos>ta.ie bEZ w.ołvwu. „Adwokat i fóże", .. ---~ , roktJ. {D~ 



, 

Str. 4 GLOS .Nr. 8 

Wielka afera papiernicza przed sądem Notat ik k lt ralne11 życia 
Lodzi 

W przecicigu najbliższego miesiąca Zarzą~ 

Miejski wyda t.ekę fotogralil „Łódź w ilu-, 
stracjach" 12 plansz wykonanych w technice Dolewsk· - szef sz.ajki aferzystów składa zeznania 

jego unęd- litograficznej przez artystę malarza Suchanka \ 
złoży się na całość wydanego dzieła. 'Lodzia-

{Dokończe111ie ze str. 1-ej) 
0Ak'. Biedrzycki: - ie 7.<iawnłem robie 

g,pr.awy z tego, jak dailece niewła.Sciwe byio 
moje p05tępt>wa.nie. 

Biedrzycki usiruje pncdslawić siebie wy­
łącz.nie jako nfi-aTę Dolewslkiego, odżegnywu­
je 4iię o.cl ca~e j <Jdpoiwied.zialności, od vrspó!­
iidzi~ w zamre~an.iu wie1'k ich il·ości pc-:.piern, 
ikltóxycll brak właiśnie pr•rez Do•lews.kie.go i je· 
!iO .k:li>kę odczuwało cał~ $pOl€Czeństwo w.k 
00·1 liwae, w re-zułtade oo·wie.m 4 tony ipa:p~e­
ru piśmiennego 2amiast n.a .ry ek powędrowa­
ły oo f!lcładów Dolew:skicg-0, ' 1óry a:ekał na 
odpo<Wiedni m.oment, by cenę pa{lieru tego 
podwyższyć. 

Drugi z ~ołei z.e<ZA!luje również <'..zlorl'ek Ko­
misji Szacunkowej z ramienia „Społem" -
Marian Kuchows -i, iKuchow.ki przyrziaje, że 
ui odstąpienie 1 tony papieru prze:macz::mc90 
dla apóJdzielcr.oścl na rzecz Dolewskieg? -
otn:ymał od niego 60 ty<ięcy ziotych. P-0twier­
dza on zeznania Bioorz:vckle90, dotya:ące wy­
jaz.dów ua Do•l.ny Sł .,;.k. 7 :ramienia Korai&ji 
Sio.cunOCiowej. KuchowE.ki stw-ieTdz.a, .Le kie.dy 
prz-v ie±di.ali do fabryk. dolnośląskich w c~m 
1'1>G~itt 61Jl!su i p<>d1ialu towaru ~">:i!e· 
mlecki-ego, o-dnosił wraienic, żę !)Ql€w,;ki pr.zy 
p<::mocy iwoich oszuk.;ui<"zy<h machinacji n:ial 
grunt pay9otowa.ny i wiedział już, j!kfo 10-
•ary majdują filę tam. W cr.asie jednej 7- ta· 
kich pod.róży jeszcze w aucie Dolcws.ki g)'JŚ!IO 
:ia.stan.a:wńi!ł $ię na czym można -zarobić. 

To właśnie E.to.now.i.'!!ko charnkte-ry?J11_ie Do· 
J..ewf;ki.ego, jalko człowieka bez 5ik.r°'.i'Pułów, re­
kina spekl\llacyjnego, ktcłry myś-lał tyJ.ko o tym 
j«k napchać &wojie !kie-s·rn.J.ie, w-szyitllco jedno 
czyim. k:Ofizłem. DLiało się to wszystko w mo­
mencie, kiooy cały lrntj w wielkim wr:0iłku 
ł s 'IJ<iztałem w,;zystkich wa.r tw &;J>O'łecz.eń'Stwa 
i: trudem podnosi! się ze Wli-si.cz.eń woj~yd1, 
kiedy robomicy, nie pytając -0 wyn.e.grodz~me, 
6.a.mi montowali zdewastowane fabry'ki, byle!ly 
1. łk.o jak najprędzej odbudował pnemysł 
bajowy. Z ikies-zeni tych właśwe mas pracu­
i<}cych 11pe;i.11tant DoleWS'ki bez Wt1puł?ń• po­
trafił wyciągać za papieT ceny o 150-500 pro­
cent wyższe od wyzoaczonycb, z.amraża.ł wid· 
kie łio-.ści. pa<pieru w chwili, kiedy Państwo 
~taTało &ię zapewnić dzieciom ZES'Zyty i Jc.s;ąż­

ki. 
Kudlowr.ki, kupiec z zawodu, podobnie jak 

Biednycki, 51tćlre się uni.ewiITTn.ić siebie, twier­
!fw.c, że był omotany przez O-Olewskiego. 

Z :r.eznań Biedrzyckiego i Kucllowskiego 
wynika bezsprzecznie n:ie ty.Jko ich własna wi­
n.a, <oraz wyraźniej zaryiSo<WUje s.ię "Z:łnod:ni­
cza syłwet.ka DoJewskiego. 

Na zeznaniach Biedrzyckiego i Kucilowskie­
go zakończyła 6ię sesja przedpoludniowa. 

Zezaaje Dele ski 
Na Sl.'!16ji popołudniowej To71poczęły Eię ze­

znania Stan'il>ława. Dolewskiego - głów.n.ego 
motoru afery papierruaej. 

Pierwszą częśł swoich z.ez,D;af. DolewsJd 
wada w pctlcie, a później, mimo, że t~en.­
tura na sal-i nie uległa z.n11anie, .Dodeiwa..i ze­
:zn-aje już tylko w samym ubraniu - wjdać, ie 
robi mu się gorąco na myśl o czekających go 
k~encjach. 

Ten aferzysta ·na wielką skalę przyznaje się 
tydkoo do „niedociągn·ięć" handlowych mimo, że 
- jaik 6alil mówi - nie księgował transakcji 
na sześć milionów złotych, która to suma rpo­
Wtitala z nadpłat za nielegalnie kupowany pa­
pi.er. 
Dofow~ o.powiada o „tran~cjach" z człon 

kami Koin•i•sji Sza<:<urukowcj, potwierdzając ze­
z~ Biedrzy.O:dego J Kuchowskiego. TwJer­
dzi, 2e łapówki dawał „z dobrego seKa", że 

„małą wa.gę przyw~ązujc do pieniędzy". W rz.e. 
czywisto·śd Doiew:ski dawał łaipówki, bo chciał 
doll>rze :zarobić. Zgodnie z je.go własnym 

oświ~em, „zaira•biał około miliona zło­
ty.eh r-0crnie". Ale i tu .kłamie. Gdy zaczął 
pra"<:ować w 1945 roku miał, ja.1< twierdzi, nie 
wiele J>ieniędzy - w roku 1947 majątek jego 
stanowiło dwai'1;i::ieścia ki•U;:a milionów złoty<:h, 
a w sumę tę ftlę była wliczona waTtość jego 
prywatno1!90 sa.mochodu oraz jego kilku pry­
watnych mtes?:kań w różnych mi.astadi Polski. 
Wypada więc, że rocz.ne „O'Szczędności" Do­
lew"&kieg-0 były dużo grubsze, niż po.daje. 

Działamość powojenna Dolewslciego zaczy­
IM 6ię w roku 1945. gdy przyjecl:!ał do P02.I1a­
nia. Jego przedwojenna firma była pOd Za­
rządem Państwowym. \V czerwcu teqo:i: roku 

„Cho:nka" dla żołnierzy 
W sali 'kinoteatru „Włókniarz" odbyła 51ę 

w ·ramach ogólnokrajowej akcji gwiaulkowej 
dl„ żołnierzy uroczystość choi:nJrowa, zorgani­
zowana p!7lez Wydział KUJltur.aJ.no - Oś.wia1o· 
wy przy Zarządzie Głównym Związku Zawe}· 
dowe.go PraJCowni:ków Filmo~h R. P. w Łodzi 

Po przemówieniach na.o.tąpiło W!fę<:zecie na 
ręce pr.e-i:esa Torw, Przyjaciół ŻOłni.erza, ob. Ró· 
żalslciiego, kwoty Z'ł 20.000, jako daru g.wiazd­
k-0wego Związku ZaJW. Prac. Filmowyoh 1{. P. 
na ufundowanie biblioteki dla żołnierzy. 

zreprywatyzował swojlł firmę. i ;ro~Z'ąl 6We Twie'l'dii, że tr.au6ak<:je te za;wlerał 
oszukańcie afery. nik Springer bez §ego wiedzy. 

O 6Woicb .konta\ktadl z Mik.<>lajczyik.iem Dalej Dolewski opowiada., iak były dyrek-
·Dolewsk:i mówi budzo ogóloikowo i przecho- tor Centrali Zbytu, A}szcr&k, ar€6Ztowany i o­
dzi nad :nlmi 6Zybko do porządku. Opowiada, sadzony w wię·dell!iu jesr.cze szereg mioCSięcy 
0111, że prezes Banku HaJJdlow.ego W.acbowiak, temu, przvdz.iełił mu papif!r piśmienny za ła­
który o-becnie uciekł do Londynu, pO'pro5ił 90 ·pówkę w wy<So.k:ości miliona złotych. 
o ;pewną „przy•>tugę". M!.a;now1ki·e ośw:iadczył Te wszys1tkie sumy, które Dolewiski wypla­
mu, że musi ·dać trzy mi>liony złotyich na spół- cał takim samym jak on spekru1ant-Om, nie 
dzielnię chłopską, organizowaną przez Miko- zm·nilej.szyły jego zysków, przeci'Wnie nawet, 
łajczyka, która jeszne nie istnieje. Wobec z d.nia nu -dzień zwiększało się jego bogactwo, 
·tego udtielił mu pięć milionów kredyt.u, z cze- bow.iem Dolewsk:i celowo podwyższał ceny 
go trzy miliony Dolewsk·i zobowiąże się wpla· i ude'l7..ał w ten sposób po kieszeni szerokie 
cić mi1kolajczykowc-0m. Dolew1&ki fikwaplirwie rzesze 0111suroootów. . · 
z tej propozycji 51.korzyistał. Dwa mi3.iony wy- O tym, jak ba.rdzo się Do·le:wsiki wzbogacił 
płacił przcdstawkieilowi p. Mi.kodajczyb, Szy· .na 6wych oszukań-czyoh machinacjach, świad­
dlukowi, a ponieważ brakujilcy milion byt po- czyć może !akt, ie zakla<lał w całym kraju na­
trzebny Szydlukowi. na wypłaty przy budowie turalnie pod różnymi firmami epółki i hurto.w­
drukarni, Eprz«Niał on Dolews.ldemiu za jeden nie papi.emiae. To już nie była firma Do.Jew­
miolion złotych p~ier drukowy. Należy xa· oSk:i, był to jui koncern hurlownkzy, obracają­
zn:iiczyć, że tra.ru;.a.i;cja .ta była eau.owicie n:ie· cy milionami. I tak na przyOCład załoriył hur­
Jegalna i po rtiz już :aiewiadomo ltÓ\ry DoJew- •townię w Toruniu. W 'kład jej wcliodziła je­
sk:i narusrył u51ta!one przepisy i o:b<Jwiązujące go przyjadółk'IJ, Jadwig.i Onosziko, niejalk:i To­
p.rawa. maszewski, a z ramiimia Ajszczu.Jrn - jego 

Dołew ki mimo uz fi'kiwaAych w Ce.n.trałi pasierb. · 
Zby:tu i>rzydtiałów uważał, ie ~ za mało pa· P.rokurator i!POZWolil Dole·ws:ktemu i;wobo-
pieru do obrotu. Za potrl!O:nldwem .iednego dnie nuć wykrętną opowieść o działałnośd 1 
z dyre.'.ktorów, frunkina, otrzymywał więbze 6Uljki ~e.kulantów. nfo zadając mu na raiz.ie 
przydzia.ly i myfk.ał w ten •posób 400 ton pa- pra.wie żadnych pytań. 
pieru. Frunkinowi za kaidy -k.iaogram płacił Dalszy ciąg ze'Zna.ń główno1!90 o.s.karż.onego 
dwa złote. odbędzi~ 6.lę w dniu dri6Je}szym. P.roces bę-

- Rozmanita widzę tutaj piąty ru w życiu dz:ie dziś również filmowany .przez Polskę Kro­
..;... przypomina .sobie do:i.ł<tdn:ie Dokwski - nikę Fiłmową.. 
o tym„ ja.k hyiy zawierane „tranzakcje" z R-0z hzoo gmadlem Sądu pod m..o,gafonem Po-1-
maaite.m, byłym il'{lektorem papierni w f<:>i'· 1S!k.iego Radia, mimo ll!ieipogody, gromad:Diły się 
donie, nie 'Przypomina sobie zupeln.ie. Udaje, I tłumy pu.btiCUlości, które z zainteresowaniem 
że nie wie też dokł-adnle, ile niclcga!nie wy- przysłuclllwaiy się pn:ebieg<>wi łeqo ni€CO· 
produkow11ncqn pap'.eru zakupił u Roz·manita. dziemtego proce1Su. 

nie niewiele mający dotychczas artystycznych 

publi!.;acji ,na · ten ~mat napewno z radością 

poWitają fakt ukazania się książki o ich mieś­
cie. 

• "' * 
Na uroczystym posiedzeniu MRN. 19 &ty~ 

cznia, odbędzie się wręczenie nagrody muzy­

cznej - r.asłużonej od wielu lat. na polu krze• 
wienia kultury muzycznej w na zym mieś­

cie prof. Helenie Kijeni::kiej-Dobkiewiczonej. 

• • 
W audyc. muzycznych 11r1.ądzanych w !:mee I 

Sali Turu w Helenowie dla młodziefy szkól 
średnich i pows:rechnych , w grudniu wzięło 
udział 30 tys. osób. W styczniu kontynuowane 
będą pov.ryższe audycje, których tematem w 
tym miesiącu będzią twórczoM Szopena. 

* .. 
Łodzianie niecierpli\vią ~ię długo 1rwitją,.. 

cym remontem tak dawno oczekiwanego Mu­
zeum Historii Sztuki. Powinni jednak zro­
zumieć, ~ muzeum je!>t instytucją, która pow 
st-3.wać musi długo, a najważniejsze jest, aby 
zbiory, które wreszcie podczas otwarcia za­
prezentuje, były naprawdę godne obejrzenia. 
Ze t.en ostatni warunek będzie spełniony, mo­
żemy już dziś z całą pewnością zapewnić na­
szych czyteln\ków. Muzeum ot\varte Z-OStanle 
w maju br. i przede wszystkim zaciekawi pię­
kną i jedyną w P.:;w:: kolekcją sztuki moder-
nistycznej. ,Szesep. 

Liczby Io najlepsze świadectwo 

W Europie Zachodniei zastój - u nas rozwój 
Przeglądamy numer listopadowy ,,Month Tym.czase~ w ~o~ wskaźnik produkcji ł pił b. silny spadek produkcji który w Japo· 

ly Bullctin of Statistics" - (Mie8ięczny p~mysłoweJl ktory Jeszcze w r. 1946 wy- nil w r. ub. znalazł się na ~omie 27 (wcr 
Biuletyn Statystyczny) wydawanego przez nosił 85 wzrosł w r. 1947 do 111 co bio- bee 100 w r. 1937), w amerykańskiej stre­
Organizację Narodów Zjednoczonych. Eko- rąc pod uwagę stopień zniszczenia na~ze~o fie okupacyjnej Niemiec 51, a w strefie bry• 

noniiści z sekretariatu, ONZ, poalugując się kraju znacznie wyższy niż na Zachodzie, tyjskiej 33. 
pelnynii. danymi w roku 1941, oraz cyfra- uważać należy za sukces wielkiej wagi; Powyższe cyfry nie wyjaśniają nam.jed-

mi z pierszych miesięcy 1941 (które zostają Oczywiście, są na świecie i takie kraje, nak jeszcze wsz}'-stkiego. Nie zapominajmy, 
proporcjonalnie zwiększone w celu. Ulltale- które wojnę znały przeważnie z komunika- że w przeciągu ostatnich dziesięciu lat ule~­

nia cyfr szacunkowych za ooly rok 19ł7) tów r_ad.iowych i które na wojnie dobrze ła zmianie ilość mieszkańców w poszczegol­
doszli do bardzo ciekawych wyników. zarobiły. W tych krajach rozwoj produkcji nych krajach. Wojna, terror hitlerowski, 

przemysłowej miał przebieg odmienny. Tik zmiany terytorialne, wysiedlenia, emigra-cja 
Okazało się, że jeśli przyjąć poziom pro- było w Stanach Zjednoczonych i w Kana- itp. czynniki z jednej strony, a przyrost na• 

dukC:ji przemysłowej z r. 193.7 za 100, to 'dzie, ale już w Szwecji wskaźnik produkcyj- turalny i imigracja. z drugiej strony wpły·. 
w popieranej przez USA. Belgii uyniósł 011 ny w r. 1947 wyniósł 108. (wobec 100 w nęły w sposób nader istotny na zaludnienie 
w r. 1947 nie więcej niż 92, w Holandii 79, r. 1939). szeregu krajów. Co się tyc-q Polski spowo• 
a z Danii 102. Natomiast w krajach byłej' „osi" nastą- dowały zmniejszenie ludnosci o blisko 1/3 

(10 milionów.). 

W PZPB w RwWe Pa.blanickieJ r „Bu (113,% proc.). 
pierwsze miejsca 11a ,,ósemkach" za.Jl:· W PZPB Nr ł na „ósemkach" uzy­
ły: Marta. Majer (117,6 proc.) 1 Olga Sa- skały: Helena Pa~bk' (IM proc.), a Ml­
kowska (165, '7 proc.), a na ,,sz6stkacb": cballna Wllc2';7ńska (161 pr~), a na 
Stanisława Baranowska (164,'J proc.) i „czwórkach": Piotr ZakrzeWBki (150,8 
Franclazka Bik (H9,'I proc.). proc.) l Maria Skrzypek (151 proe.}. 

W PZPB Nr 1 wyróżniły się na ,,szósł W PZPB Nr S w przędr.alni (4 stro-
kach": Mańa Pyziak (168 proc.) Józefa ny) pierwue miejsca zajęły Janina Pry 
Krzyżaniak (16Z proc.), Władysława Ja· czek (19% pr~·.) t Maria Jachimowicz 
rosik (156,2 proc.) i Anna Bamus (151 (189 proc.), a w łkalni („envórki"): ~la­
proc.)„ a na „czwórkach": Władysława ria Pryczek (1'71,'7 proc.), Maria Janiak 
Woźniak (145,5 proc.) i Stanisława. Ko- (169,8 proc.), Jadwiga. Frączkowska. (169,8 
cjasz (145,3 proc.). proc.) 1 Julia Bakowska (164,8 proe.). 

We współzawodnłcłwie uspołoWYJD W PZPB Nr 6 w przędzalni wyrói-
wyprzedził Kibler (110 proc.) Entla. niły się,: Ewa Maciejewska (156,5 proc.) 
(108 proc.). i Władysława Kuś (14'7,1 proc.), a. w 

,W przędzalni cienkoprzędnej na czo- tkalni („szóstki") Aniela. Drążkiewicz 
ło wysunęły etę znowu: Bronisława Swi 
toniak (181,7 proc.), Maria Dubls (173.Z <159•7 l'roc.) 1 Maria Białek (155,Z proc.). 
proc.), Zofia Kotlarek (162 proc.) i ste- W PZPB Nr '7 czołowe miejsca uzy-
fa.nia Kamińska (155,1 proc.). skały w przędzalni Kornelia Nowa.k 

w PZPB Nr 2 w przędzalni odzna.- (151,8 proc.), Maria. Wiłula (149,3 proc.), 
czyły się ~a czterech stronach:. Janina a w tkalni <..czwórki") Genowefa Ku­
Redllch (141,5 proc.), Stanisla.wa. Wio- bik U60,9 proc.) i Wiktoria Danecka 

' da.wska (140,2 proc.) Genowefa. Smulik (158 proc.). 
(138,3 proc.) i Genowefa Strzała. (136,3 W pzps Nr !l w przędzalni (3 stro­
proc.), a na tizech str~na.ch: Kazimiera ny) wyróżniły się: Antonina Sypniew­
Uznańska (143,8 .Proc.) i Zofia Cyrań-1 ska (145,8 proc.) i Weronika Milewska 
ska (140,2 prot.). W tkalni na „liZóst- (lł5,7 proc.), a w tkalni („szóstki"): Wła. 
kach" uzyskały: Irena Kucharska 133 • dyslawa. Krzemień (163.5 proc.), Feliks!\ 
proc., a. Władysława. Maj 129 .proc. oor-1 Pakulska. (160,'7 proc.) i Teodozja. Dzię-
my. cielska. (15'7,8 proc.). , 
' W PZPB Nr 3 .wyróżniły się w przę- W PZPB Nr 16 uzyskały: Janina. Go· 

tlza.Ini: (3 strony): Janina Lebelt {195,5 · iębiowska 152 proc. (800 wrzecion), a 
ilroc.) i Bronisława Komor (1'78,3 proc.), 

1 
Zofia. Kisiel i Franciszka. Jaguszewska 

„ w tkalni, na. „szóstka.eh" Antonina. po 139 proc. ('704 wrz.). 
foli.empska (158 proc.) i Kazimiera Zimna W PZPB Nr 1'7 wyróżniły się: Feli­
' 125 proc.) oraz Bronisława Matczak (4 ksa Studzienna i Antonina Gębarow­
';:rosna. - 16l! proc.). ska., a w PZPB w Pabianicach Janina. 

Aby mieć wierny obraz, należy więc prze· 
liczye produkcję przemysłową w r. 1947 na: 
głowę ludności i porównać ją z analogicz­
nym wskaźnikiem z r. 1937, okaże się wte­
dy, że ilość producji przemysłowej przypa­
da!~j na jednego mieszkańca znalazła. się 
w I'C"&U 1947 w Belgii na poziomie 92, w Da­
nii 93, w Holandii 91, w Japonii 26, w Nor· 
wegii 117, w Szwecji 101, a w Polsce ... 159 
(stan w r. 1937 nnyjmujemy we wszyst­
'dch krajach za 100). 

Z cyfr tych wynika, że ilość towarów 
przemysłowych w przeliczeniti na glowę lud­
n-0ści .fest dziś w calej Europie Zachodniej 
tiiższa niż w r. 19~7, podczas kiedy w Pol· 
sce jest ona o 59 proc wyŻM:a. Nie oznacza 
to oczywiście, że żyjemy o 59 proc. lepiej 
niż przed wojną. Wzrost naszej produkcji 
nie jest bowiem równomierny, a tempo 
wzrostu wydajność dóbr inwestycyjnych 
przewyższa znacznie tempo wzrostu pro­
dukcji dóbr. konsumpcyjnych. 

W celu jak najszybszego zlikwidowania 
szkód wojennych użytkujemy olbrzymią. 
część naszej produkcji (znacznie większą 
niż przed wojną) na inwestycje - na od· 
budowę mostów i linii kolejowych, fabryk, 
kopalń, na odbudowę Warszawy, Wrocła­
wia, Poznania i wielu innych zniszczonycn 
miast. 

Niektóre wkłady inwestycyjne poczynio­
ne w 1'0ku 1947 będą się przyczyniać iW 
wzrostu naszej produkcji już w roku. bie-„ 
żącym, inne owocować będą dopiero za rok 
czy nawet za pięć lat. 

Ale wszystkie te cyfry śtoiadczą o jed­
nym, że z roku na rok jest i będzie lepiej, 
że pomimo braku należnej nam . pomocy z 
Zachodu dajemy sobie radę z trudnościami, 
a wynikami naszej pracy możemy zaimpo· 
nować nie tylko krajom, znajdującym się z 
tam.tej strony„ żelaznej kurtyny", ale i ca­
łemu światu. 

~ 
DZIECKO POD KOŁAMI SAMOCHODU 

O~em na cześć Armii Polskiej - ostoi 
po~oju świata i hymnem pańsotwowym '?akoń· 
czOill:o część oficjalną. 

Część artystyoezna obejmowała występy 
scenicz;n.e zesq>obu świetlicowego oTaz wyświet­
lan.io& filmów „Swięty Wieczór" d „w noc wi­
glli-jną", p:olączon.e z i>1u1"tra.<iją muzyan~ :na· 1 

f.7lJMh t00ils1.kiiich ikot!ętd. 

Zespół mistrza. Tomczaka uzyskał Antczak, Helena Miller, Janina. Rębacz, 
12'7,l proc. wyprzedzając zespół Czła.- Władysława Ka.rsz, Tadeusz Grabowski, 
pińskiego (114 proc.), a tkalnia. ,,A" Helena Kruk, Alojza. Jarzyńska i Anłe­
(126, 7 proc.) znowu wyprzedzłla tkalnię la. Ulewicz. 

Przy ulicy Wojska Polskiego przed posesją 
Nr 58 samochód prowadzony przez kierowcę 
Czesława Kudlarskiego ulica Radziecka Nr 49 
najechał na 6-letniego chłopczyka, Tadeusza 
Cegłę, zamieszkałego ulica Wojska Polskie­
go 81. Potłuczone dziecko odwiozło pogoto­
wie do szpitala Anny Marii. Szofera zatrzy„ 
DlanQ ' 
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Kronika Piotrkowa 
-o -

Dziś 8 styczeń 1948 r. - czwdrtck. 
Dziś Sewervna - Slow. Rusomira 

Kina 
KINO ,. BAŁTYK" {Piotrków) wy~w iella film 

produkcji ameryka11skiej p.t. ,Konwój" 
KAM1ŃSK - Kino objazdowe - .Romans pa­

jaca". Film produkcji francus k:ei. 
BEŁCHATÓW - Kino objazdOWP - · „ ona 

broni Ojczyzny·• - film p10ri11k ri 1 rddtit::­
ckiej. 

Wainie;s~e te\e~ouv 
10-49 Urząd Bezpieczeństwa Puhliczncgo 
13-14 Powiatowa Komenda MO. 
10-41 Miejski KomlsariatMO. 
10-72 Straż pożarn<i 

11-13 Ubezpieczalnia Społeczna. 

GLOS · PIOTRKOWSKI Str. 5 

alka o wydajnoś·.ć rolnictwa 
bęlfz : e wyp-nina. wsnórnvm wys łkierP władz państwowych organizacU 
Nie wicie c: zasu upłynęło od chwil!. gdy na 

Z JE'Ź dzic Samupnmoc·J Chłopskiej tow Minc 
nct k reślil rrntem cyfr stan na,Z<!'.JlJ 1·olnlc twa, 
wskazując na iego newrolg:-inc p;in'.,ty za· 
cofanie metod uprawy, wynikłe stąd Qlarno­
trawstwo i mała wydajność !jl:iwnt! priy-

czyny faklu, iż mimo sprdWO:lJ prdcy nasv:~go I Kom!lż bowiew zależało w przedwojennej 
przemysłu. ciągle jeszcze islnici..\ bruki w za sanacy ine1 Polsce na zwię .~~z.ir'u produ11:cj; 
opatrzeniu ludności, a ceny art.ykułi>w ;-:erw· drobnego roln ika? Zbytnia pod<\i zboża spowo 
szej potrzeby są zbyt wysoł<l2. dowalaby wszak tylko zniżkę cen na zboże. 

Ludność odczuwa dobrze len stan rzeczy. bynajmniej nie pożądaną dla wielkich produ· 
Nie znają': jego przyczyn . centów. 

...---...~----~----..... ----..... ----.......................................... ----........ ----------------
Rad·o - dla tysictca wsi 
przew du~e plan radiofon'zacii kraiu na .rok b;eżący 

Zastosowanie maszyn było małe. ale jesz 
cze mniejsza - ich produkcia, która wobe-: 
nadmiaru taniej siły roboczej nie była dla 
kapitalistów opłacalna. A doda1my do tego 
stanu rzeczy zniszczenia wo1enne i zamiesza­
nie powojenne, a zrozum:emy łatwo, jakiego 
ogromu pracy, nauki i środków finansowych 
wymaga przebudowa rolnictwa, jaką przed­
sięwziął ostatni zjazd ZSCH. 

Dnia 4 stycznia 1948 roku odbyła s1ę odpowiednich środków finansowych na Znają-.: wypróbowany polski zapał i roz-
w dyrekcH naczelne1 Po~s\<iego Rad~a realizację tego zadania. mach w pracy. nie wątpił nikt w realność tej 
1 f · ' · d · · , I reorganizacji. Powątpiewanie budziło się tu i .<on erenqa , n.nsw1ęcona zaga memom Postanow1'ono ro'wnież oprzec tę a·-\· r-- owdzie dopiero. gdy chodziło o sprawę mlllar 

Q 
"' 10-70 Szpital św. Trójcy radiofonizacji wsi oraz programowi au· cję w szerszym niż dotąd zakreeie na dowych funduszów, Jakich wymaga mechant-

dycji wiejskich .. . . . . . czynniku społecznym, a przede wszyst· zacja pracy wsi. 
Pogotowie lekarskie: nocne telefony: w I Ot re e \ I d ! w e . d f . Jesteśmy już dziś w sytuacji o tyle szo::zę-

11-13 od 21 - 7 ra"o. ,., nlerlzi~J„ "'"le,ta < n r ni.:JI vz1ę I u zra .. ice.pr . • kim na s.połerznym komikc1e ra io om· ·1· . . d ' I ó 
.,. ·v ' " 0 

• • A t · K I · t s lWeJ, ze pro Uil:CJd maszyn ro :iirzY':h, kt rą 
d 1111 e r. ·.n oni orzyr.·"' m1nis rowie: ·zac1·,· krai·u 1· Radach Narodowych przy d ł 1„ h „ · ż Ytur dzienny w szpll-1 \1 s'w Trójcy I z o a ismv uruc omie osiągnęła powa ny po-

. '" · · Dąb·I\ocroł, DylJ.owsk 1
• Podedworny, czynnvm \\·spótudziale Stronnictwa Lu· złom 28! procent produkcji przedwolennej. 

---- DrewnO\\':;ki, kierownik wyd7.iału Spo· I dowcgc Gdzieindzlej leży nasza bolączka: jest nią 
Redakcja I administracja , Głosu Piotrkowskie łe.t zncg~. . KW Strc.nnic lw~ .Ludowego Zebrani nilddali kryty<'e dotychczasO·· brak zbytu, mimo, Iż - fakt paradoksalny -

go" Piotrków Trybunalski, ul. Slowacklego ob. S. Ktlrnn oraz przeds taWICt{'le dyrck· I . r _ .: . wsi naszej gwałtownie potrzeba maszyu. 
Nr 26. CJ'i naczelnej· Po!s'i.; ic!!o Rad i· a z dyr. Bil· \\ y program P.o.bk.€go R. adia, dla \.\.·si Przyczyną tego zi11w1ska 1est w pierwszym 

K t k Gł · „ I rzędzie brak środków fmansowych . o~rodków on o cze owe reda.kc.ii „ osu Piotrkowskie- lirr. ·1,.,,m ria cze]". oraz n:-ista.now1li zorgamzowac speCJa -go": Komunalna Kasa Oszcz<:dnoi' ~ i w Piotr . - ' " r- k h maszynowych,• 11 także mała ilość tych ośrod 
kowie Nr 425. Podczas konferencji przt'dyskutowano ny zespół redakcyjny audycji wiejs ie , ków. 

I d' fO • ej' · k 1948 b J I · b't I p' a I d iałaczy Nim zreorganizowana, umasowiona spół-.„ Administrncia czynna . od godz. 8 do godz. 16. pan ra IO n1za I WSI na ro ' o e I z ozony z wy I nyc I IS rzy z dzielczość zdoła uzyskać wiq!{szy fundusz dy~ 
w sobot.Y od godziny 8 do 13. · I mujący radiofonizację tysięcy wsi j omó chłopskich, celem ustalenia wytycznych pozycyjnv _ minie pewien ok res czasu a 

"' ---- wiono kroki, z111lcrzające do uzyskania tego programu i je[.Jo realizacji. ośrodki powstawać muszą iuż dziś i już dzis 
---------------------------------------------- istniejące ośrodki bogaclć muszą swe 

G apa :tanąl przed sądem 
oskarżony o defroudacje i branie łapówek 

W dniu wczor·ajszym rozpoczął się, b\1dzą- pobrał towary, które jakoby nie były „prezen- świadek Halina Glapa spoliczkowała publicz· 
nle świadka. Zygmunta Gasińskiego JwoJllfO 
byłego szwairra. 

tarni" za zmniejszenie wymiaru podatków. 
Podczas składania 7.eznań świadek Halina Gla-

parki maszynowe, jeśli chcemy by stosowana 
była orka traktorowa, jeśli chcemy, by slew 
wiosenny wykonany był sfowniki':)m, by po­
z<fstało jak najmniej ugorów - byśmy wy-
grali naszą kompanie; o chleb. · 

Ciężar finansowania spada więc w głównej 
mierze na państwo; bądź w postaci budżetu 
Ministerstwa Rolnictwa, bądź w postaci kre­
dytów. 

cy w Pfotrkoy.rie ogromne zainteresowanie, 
proces w Sądzie Okręgowym, w trybie doraź­
nym, Władysława. Glapy b. naczelnika. I-go 
Urzęt'!u Skarbowego w Piotrkowic. Oskarżo­
ny, jak już nasze pismo donosiło. odpowhda 

pa zachowywała się brdzo wojowniczo i pod­ Sesja popołudniowa 

_Niedowiarkom, powątpiewającym w real­
nosć szerokiej akcii finansowania przebudowy 
gospodarki wsi, niespodziankę sprawił tego­
roczny budżet Ministerstwa Rolnictwa, wyno­

Sądu trwała jeszcze SZl\CY sumę 5 miliardów 843 milionów, tj. o 
niemal 2 milia~dy więcej, niż w roku ubieg­
łym. A przecież w t . ubiegłym fundusz pań­
stwowy był jednym wielkim wkładem w od 
budowę rolnictwa, w roku bieżącym zaś 
zwłaszcza w drugim jego półroczu, oczeku­
jemy także Interwencji funduszów spółdziel­
czych. 

-; za popełnienie nadużyć na zajmowanym :ita­
• nowisku naczelnika Urzędu Skarbowego. Brał 
·,o;J>Jli ł~pówki od podatników za zmiejszanie 

wymiaru podatków. fałszował ra..:hunki i do­
konał szeregu defraudacji. 

Sąd zasiadł do rozpoznania sprawy w na­
stępuj:\cym składzie: przewodniczący - 1'.ę­
dzia Jan Kuczyński, ławnicy - J{lemens Bor 
szewski, l{arol Kałuia, zastępcy Zygmunt Mi­
chalik, Bolesław Jarosz. Oskarżonego broni 
adwokat Walusiński. 

nosiła głos na świadków oskarżenia, nie szc1ę- do późnego wieczoru. 
dząc obraZliwych słów rzucanych pod adre- W jutrzejszym numerze Głosu Piotrkow­
sem byłego jej męża świadka Hcnrylrn Ga- skiego podamy dalsze szczegóły w obszernym 
sińskicgo. Sąd wielokrotnie musiał ją przy- sprawozdaniu z rozprawy. 
wolywać do porządku. Proces trwać będzie prawdopodobnie trzy 

Po tarządzeniu przez Sąd przerwy w roz- do czterech dni. Zeznawać będzie około czter­
prawie i po opuszczeniu sali przez sędziów - dzle1tu świadków. (a). 

Targi pomorskie w Olsztynie 
okaici Polsce dorobek WJ:li pomorsk;ej 

Główne pozycje planu - to melioracja, za 
kup mauyn, tnwentarza 1 środków zwlększe 
n1a wydajności rolnictwa, to środki uspraw- • 
nlenla gospodarki. Wysoki fundusz lnwęsty 
cyjny wska.zuje na linię wytyczną naszej po­
lityki rolnej, polityki patrzenia w przyszłość. 

Po odczytaniu personalii oskarżonego obroń 
ca wysunął wniosek o zba.danic stanu umy­
ało\"'ego oskarżonego. Sąd jednak wniosek cd 
daJfl i uznał oskarżonego za poczytalnego. 

Po<l przewodnictwem wojewody mgr. w zakresie płodów rolnych ł 
Jaśkiewicza odbyła się konferencja po· zwierząt. 

Wiele z inwestycji, poczynionych obecnie, 
hodowli leszcze w biefa,cym roku da doraine skutki, 

Po odczytaniu aktu oskarżenia Władysław 
Glapa. nic przyznał się do zarzucanych mu 
cz~nów przestępczych. Twierdził on. 7.e padł 
ofiar11, zmowy grupy opornych płatników, któ­
rzy pragnąc usunąć go z zajmowanego sta­
nowiska rzucili na rtiego szereg podejr7.eń i 
uwikłali go w proces. 

Pierwszy zeznawał Henryk Gasiń'lki, któ­
ry potwierdził akt oskarżenia w całej rozcią­
głości. 

Swiadek Halina Glapa, 7ona oskarżonego 
i byłe żona głównego świadka oskarżenia Hen 
ryka Gasinskiego - kategorycznie zaprzeczy­
ła oskarżeniu. Fakt pobierania łapówek przez 
jej męża tłumaczyła ona tym, że mąż jej nLe 
zdążył zapłacić należności kupcom, u których 

św'ięcona or~anizac}i' targów ohsztyń· Referat na temat projektowanych tar 
skich. gów wygłosił dyrektor fzby Przemysło· 
Według projektu targi będą się odby· Wó·Handlowej ob. Reut, poczym wypo· 

wały dwa razy do roku, wiosną i na je- wiadaJi się na ten temat liczni przedsta­
sieni. Targi Wiosenne mają mieć charak wiciele życia gospodarczego w woje· 
ter wymiany przemysłowo-rolniczej po· wódz.twie. 
między wsią i miastem. Tairgi jesi~nne Postanowiono pierwsze targi urzą· 
mają ilustrować roczny dorobek rolnika dzić na jesien~ 1948 roku w Olsztynie. 

Kronika filmowa 
Reżyser angielski David Lean przystąpił do 

nakręcania filmu, opaJ:ltego na populMnej po· 
wieści Karola Dickensa pt. „Oliver Twist". 
Rolę tytułową kreuje nowoodkryte przez Lea­
na „Cudowne dziecko" 10-letni John Howard 
Davies. 

W samolotach linii lotniczej, łączącej An­
glię z Południową Ameryką, zainstalowano 
filmowe aparaty projekcyjne. 30-tu pasa:l:e­
rów ma możność w czasie lotu oglądać ak­
tualności na ekranie umieszczonym na tyłach 
kabiny pilota. 

Zycie kulturalne Bełchatowa • • 
Nasz korespondeQ.t donosi z Bełchatowa: c z y t a J c I e 

- w dniu 9 stycznia w Bełchatowie odbędzie 

...... ! ... „ ... „„„„„„„„. 
>>Głos Piotrkowski>> 

się seans kina objazdowego, urządzony spe-
cjalnie dla młodzieży. Będzie wyświetlany do 

'.V skonały młodzieżowy film pt. „Dzieci Kapita· 
na .Granta''. Egzotyczny temat filmu , barwna 
akcja, doskonała gra aktorów radzieckich 

• składają się na całość tego ciekawego obrazu. 
"-! Jest to jeden z ciekawszych filmów młodzie­

żowych w'/produkowanych ostatnio. Młodzież 
Bełchatow powinna skorzystać z oknzii zo· 
baczenia tego filmJ. 

.... 
„ • 

W drugiej połowie grudnia ubiegłego roku 
odbyło się w Bełchatowie uroczyste otwarcie 
biblioteki ludowej otwartej staraniem miej­
scowej spółdzielni spożywców „Zgoda" . Z nad 
wyżki budżetowej zakupione zostało 240 ksią 
żek różnej treśri 1 zainicjowano w ten spo· 
sób bibliotekę. Otwarcie biblioteki zostało do 

„ konane przez burmistrza miasta ob. Radke, 
i; który symbolicznie przeciął w drzwiach biblio I o 

tek! wstęgę o barwach nnrodowych. 

Przyeody 
Jasia 
WiU[i~iUJ 
llltltlllllllllllllllllll!tllllllllllllłlllllllł 

- 018317 Mniam, mniam 11 Pieczona gąska 
• 

Jak np. zakup inwentarza, czy maszyn. A bu­
downictwo i melioracja dadzl\ realne kony­
ścł w niedalekiej przyszłości. 

Kronika filmowa 
Znany francuski reżyser fi.lmowy Pie­

rre Chainal, przystą1pi! do rea liz ac Ji filmu 
pt. „C!ochemerie", który przewiduje ok. 
100 ról równorzędnych. Role te wykona 
ne będą przez aktorów, którzy jeszcze 
nigdy w filmach nie grali. 

"' * * Amerykański reżyser filmowy Lewis Mlle-
stone, który ukończył nakręcanie wersji fil­
mowej powieścl E. Rema~que'a „Łuk trium­
falny" z Charles Bo~ er i Ingrid Bergmann 
w rolach głównych, przystąpił do filmowa­
nia opery Offenbacha „Opowieści Hoffmana. 

* Angielski retyeer fllmowy Mkhael Powe.J 
pracuje nad wersją filmową „Romeo I Jul!i" 
według Szekspira. 

Piesek zjadł? 

Wydawce: Wo), Kornilt!l PPR w l.orhi, l( ~ in1il~t R"rlal<t'y 1nv Ri>d · A lrn t.'id7.' Pi 11 1<k "Wik~ ~li. Telelon~ 
rM~l Qglosień: Plotrkowsk• 55. tel J Il ·60. (( oato Pl<O Vli-lli05. Z11kl. Orał RSW .. Pro~" Admlnlstr1ej1 

l}··rf~ldor Naczelrry 216-14. Se kretarf1t 254 • 21. Rł"rl1keJ1J oocoa 172. 31. „ 
Die l)rzyJmufe od[ll()wfeidzialnokł Zł terminowy druk Oiłoszeń. 

I 

-
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Z żqcia Partii 'Ze sportu · 

~~o:~oDi:~~~z:-;-c;:~:R~<;,~~IE PPR

1Hoke"1s· c1· amerykan· scy klo· c~ • ~;,?:.~:t::~::=::~~:!.~t~r-; -t S IQ 
~:!!::!ĆD~s:~~~:::;~· :::::zk~:=~o ważne. Czy upór . Amerykańskiego Zwiqzku Hokejowego doprowadzi 
ODPRAWA sEKRETARzy sRonmEsc1A do wycofania hokeja z Igrzysk Olimpijskich? 
i GÓRNEJ PRAWEJ 

Dziś 0 godz. 17_ej w lokalu własnym przy Nowego rozgło.su nabrała 5iprawa zatargu KONFLIKT GROZI WYCOFANIEM HOKEJA 
ul. Piotrkowskiej 63 odbędzie się odprawa se- pomiędzy Amerykańs.kim Komitetem Olimpij- Z IGRZYSK 

ek:im . i Organizacyjnym Komitetem Szwajca.r- Następnie zab!'ał głos CZ'łone.k Międzyinaro-
kretarzy w~zystkich kół_ ~ródmi~ścia. Sprawy sikim o n1edopuszczenie do Igrzy-.;'k Zimowych doiwego Związku Ho!k:ejowego - JohanJSson 
bardz?. wazne. Obe.cnosc obowiązkowa. jako re.prezenta.cję hokejową S.tamów ZJedno- (Szwecja), zwracając uwa.gę n.a konsekwencje , 

DZIS o go~. 17-eJ w_ Iok.alu własnym przy cwnycli drużyny amatm-.;kiej Unii Hoikejowej jakie może pociągnąć te;i s.pór za ooibą. Jo ­
ul. CzerwoneJ. 3 od~ędz~e s1~ odpra~a sekre-J (AAU), a zespołu Związku Hok,ejowego USA harn&so!ll oświadczył, że otrzym~ł list o<l Związ-
tarzy wszystkich kol GorneJ PraweJ. (AHA). który dla wyjaśnienia podajemy, że ku Szwajca.I'l>ki.ego, w ikitórym organizaforzy 
ZEBRANIA KOŁ ·PPR jei.;t członkiem Międzynarodowego Związku Olimpiady donoirz.ą o dopuszczeni.u do Igrzysk 

w dniu dzisiejszym odbędą się zebrania Holrnjowego, AAU 'La.ś do Związku nie należy, Z·imowych drużyny Amery.kańslkiego Związku 
' kół w następujących fabrykach i instytucjach: ma n.aitomiaist za sobą poparcie Amerykańsikie- Hokejowego, dodając, iż decyzjoa ich jest nie-

go Komitetu Olimpijs1dego. · odwołalna. W ch'W'illi obecnej w.ięc, wedł'llg 
..... - ~. ~~~ 

mis.trzos twa świata w hokeju zo-rga:niz.uje sam 
Zwliązek Międzyn,arnrdowy. Mistrzostwa te od­
byłyby się w Szwajoaaii, :przy czym jalk:o 
miejsce rozgrywek brana je!>t IPO:d uwagę Ba­
zylea względnie Zurych. 

RUDA PABIANICKA zda.nia Johanssona, rywailizacja 2-ch związków 
o godz. 16-ej pracownicy ruchu PZP'B w I ~.K.?L. PRZE~~yvi<:O A.H.A. amerykańskich :-- AHA. i AAU, kt<~;ia jesit 

Rudzie Pabianickiej. o godz. 13_ej Oddział O<.ita.tn.10, Jaik donoS'lrhsmy, sprawę tę poru- przyczyną iko'll'flilktu, moze doprowadzO.c do te-
111 0 d 16 30 dd • ł h • szytł honorowy prezydent AmeryJmńiSiki·ego Ko- go, że Międzynarodowy Komitet Olimpijski, 

· go z. ' 0 zia mec amczny re- mibetu Olimp:ijsikiego, żądając !hnterwelllCji Mię- chcąc zaipobiec waśniom, wybierze na1·prost-.;zą 
mizy ł,WEKD. dzyn.a•rodow·ego Komitetu OliJlliP.jjsildiego, po- dmgę, tj. wy1k1UJCZy 1P01pro~tu hokej z prog,ra-
WIDZEW n.iew.ari: . Szwajcaria naJiuszyła obowiązujący I mu Zimowych Igrzys;k Olimpijskich. 

AMERYKANI1E NIE PRZEJMUJĄ SIĘ.„ 

Podczas, gdy lmnf!:iikit poruszył 01pitn:ię ca­
ł.ego świa•ta spoirtowego, a :najwyższe o.rgam­
zacje spo.rtQwe szuk.ają wyjścia z wyitwoiI'ZOnej 
sytua.cji, najmniej z.a.interesicw.a:ruia tą sprawą 

wyika'ZUje Amerykański Zw:i ązeik Hokejowy. 
któJIY jas.t bezpośrednim spraiwcą s.poru. Wice­
iprezydent AHA - Brown oświadczyił, że dru· 
żyn.a Związku, mająca :na turnieju O'!oimp1j51kiim 
.Pepre'ZJentować Stany Zjednoczone, zakończy­

ła już trening.i i w dniu 9 bm. opruści No~y 
Jo1rik, rudając t;ię oikręte.m do Europy . 

o godz. 11-ej egz. komitetu fabrycznego prze.plis, przyjmując zgł'°rszoną AHA bez zgody Johanissolll doda•! ponadto, że w W}'ipadku 
PZPB Nr ~. 0 godz. 15,30 pracownicy kuch- Komitetu AmerykiańE;·k'iego. wyk1Juc.zeruia hokeja z iproog.ramu Oliampiady, 
ni. O godz. 16-ej wa,.-sztat reperacyjny. O 
godz. 14-ej pracownicy - węglarze. O godz. 
14,30 szpularnia PZPB Nr 16. O godz. 15-ej 
RCA. O godz. 16-ej CT Nr 2. 

GORNA 
O godz. 14-ej f. „Akerman". O gcdz. 18-ej 

f. „Kowalski", koło terenowe Karczemskie­
go. 

. SRóDMIESCIE 
O godz. 17-ej CZPW. O godz. 16-ej Skład 

nica Dziew.-Pończ. Nr 2. O godz. 15-ej Zjcdn. 
Mat. Piśm. O godz. 19-ej Zw. Zaw. Fry­
zjerów. O godz. 15,30 Spółdzielnia Wojskowa. 
O godz. 18-ej koło terenowe. 

SRODMIEJSKA-LEWA 
O godz. 16-ej KEŁ - koło Il, CT - Hur­

townia Nr 1, f. „Braun". O godz. 14-ej PZPB 
Nr 4 - koło I. O godz. 13.30 Ośrodek Konfekc. 
Nr 4 - koła II i IX. O godz. 11,30 Pracow­
nicy Kin - Chojny. O godz. 15,30 Oddzia.ł 
Przem.-oRlny. O godz. 15-ej Fabryka Win 
i Musztardy. O godz. 15,30 f. „Warant". 

Z walneqo zebrania PZP 

Volum nieufności 
wyrażono całej „Komisji Sportowej" 

Obrady Po'1s•kiego Związku Pływaok-iego w kiego, wyb.ramy :przez ak.l.amację, ukonsty•tuo­
Poman.iu, mające na celu · v,ry1bór no1wye!h wal się, ja.'k naistę,puje: pre.'ZJE!s - dyr. Sta.szew­
właidz, zgromadziły przedistawic1eli wszyisitikkh ·ski, wiceprezes administracyjny - mec. Pie­
okręgów i !clubów zrzeszonych w PZP. Obra- trusZJk:o, wiceprezes sportowy - mgr Sroika, 
dom 1prnewo·dniczył dy.rek.1or Stas'Zlewsk.i. Po sekretairz - .Górczew6k:i, 6.ka·Dbnik - Tulew­
złoriieniu przez ustępujących członków :zaorządu s'kJ., czfonkow.ie zanądu: Jasdńsiki, Mail.eszyń-

Ekipa hoke<i-:s•tów ameryJrańsikich sikłada.ć się 
będz:i~ z 15-~u zawodnilków, tr.enera ~ kierow­
nika ekipy. 

PZP szczegółowego sprawoi.da.n.ia z dvialalno- ski, Kiw.iatikow5ki, Sikora i Woi!nly. PROGRAM: WIZYTY HOKEISTÓW A.H.A. 
ści za rok 1947, rozwinęła się ołis.zerna dysku- Na przewodniczącego Wyższej KomiiSji Dy- W EUROPIE 
sj.a, w której skrrytykowaJ!Jo dzl..aiłarhiość Komi- scyiplin.amej powoła.no mec. Machoilca. Na Niezia:leżnie od tego, czy clirużyllla AHA bę-
'5ji Sportowej. Nad sprawą „Pi.aist" (Gliwice) przewodniczącego Ko!lllisji Rewizyjnej - re<l. <l:Die brała udział w turni-0ju ollimpijskim, ame· 
- BBTS (Bieils.ko), co do weryfikacji mi'Strzostw •Pac7lkowsikłego, a ma przewo·dn~cego Komi- rykański zespół hoik.ejoiwy rozegra :na obszarze 
rpolskich prz'{Zllaniia tyitułu !!clubowi z Biel5ika, sjj Sportowej - dyr. Mate'Ck.iiego. Kaipitan2m Europy szereg spo:tkoo zaró·wno przed, jalk a. ;po 
wy;wiąz·aiŁa się ,pom,a.d 2-go<lzinlna dy<s.kusja, któ- &porrowym 'LO:stał ob. Bml (Pogoń, K<art:owke), Igrzyskoch OHm.pijsiklich. Przed Olimpiadą 
rej z.akończeni.em by}o. uchwaJ~i,e prz.e~. zeibTa- 'LalStępc~ zaś jego ob. Krajczew~ . (Wfillta). Amerykan.ie mają dwuikroilDJie wy15tąpić w Rra­
nyich. vortum m~n,o·sc1 dla ~ałeJ KOID!!SJl Spo~- We wmoSlk".1-ch uchwaJ~no pod;wy=yc. slcladki idze, raz w Pa.ryżu oraz rozegrać 4 n:iec.ze w 
t~WCJ. ~ ~oleu spr17w_ozdarn~ wygłosila _Ko1111:1- . czło~owslcie dla. ik:Jlubow orez zatw:ieTdzo:no Szwajca.ril. Po t\1JI'l1.i·ej1u orlitmpijs~im odbędą 
GJa Rew1~y3na, staWJ~a1ąc wmosek o ~d"LJie•lerne bu<lrże•t PZ:P na sumę 1.523.815 zł: on~ tournee po Szwajoau:ii, Czoohosłoiwa(!ji, 
aibs-o~ut:onum u~t~pu3ąc~u. Z'arządorwJ, ro ze- Na w_.ruo-.;e!k: Wa:szawy zebr~1 jeidnoyłośn:ie J Francji ii Anglii. Podczas tego toumee iptz.e.. 

SRóDMJ:EJSKA-PRAWA bram Jednogłosme przyięh. . rp~ Okr:ęg01W1 Warszar1.w;kiemu mga.ni'2lil- widzianych jest 10 wyó'fępów z rnajl~ 
0 godz. lS-eJ Pii-iT _ odd'Ział 2, zw. Re-· NQ:wy Za.rząd Poiłsddego ZW'lązku Pływac· C)ę 1e<bnicli mistrrostw Po11sk1. dirużywami J1okejowymi wymieni.onych kra-jów. 

>-izyjny. O godz. 14-ej f. „Patzberg" - zmia 
~u ranna. O godz. 16-ej Fabryka. Szp1ilek, 
CZPP, CT- Składnica Wyrobów Wełniany_ch, 
Elektrobudowa, „Optima". O godz. 9-ej PF 

• Nr 9. O godz. 16,39 „Karolewska Manufaktu­
re" - zmiana I. O godz. 15,30 Warsztat MO. 
O gdoz. 18-ej terenowe koło Nr 4. 

STAROMIEJSKA 
O godz. 14-ej f. „Gutman". O godz. 16-ej 

pracownicy kuchni PZPB Nr 2, Wydział Go­
spodarczY i Ogólny PZPB Nr 8, f. „Tamara" 
Centrala Zbytu i Porcelany. O godz. L5,30 U­
rząd Wojew. - Wydział ogólny. O godz. 14-ej 
Tkalnia. i Przędzalnia PZPB Nr 8. O godz. 15,30 
Fabryka Obuwia Nr 1. 

BAŁUTY 
O godz. 14-ej 11 kom. MO. O godz. 15-ej 

PZPJG Nr 8. O godz. 19-ej „Naprzód". 

GÓRNA PRAWA 
O godz. 15,30 Fabryka Tasiem AźuroWYCh, 

F. im. Strzelczyka warsztaty. O godz. 16-ej 
Dyr. Konf. 

m~1;:;1Ul1UD::J1 ~1m111~=.r;'i8~~'~} ~1111~1i• ""'' l..L„:1Lh1i. llll ,llam.b?nrd~1m1;ft„:~~łL 
OTWARCIE . NOWEJ MIEJSKIEJ WYPOŻY­

CZALNI KSIĄŻEK 
Ponieważ centrum naJSz.ego mi.asta poz·ba­

W"ioillse było dotąd samorządowej wy•poż~al: 
ni książek dla O'sób do.rosłych, Zarząd M1e3'Sk1 
w Łodzi uruchomił w orstartnich dniach nową 
Miiejsiką Wy•pori:yczia~nię K-.;iążeik, mie<;zczącą 
się przy ul. Legionów 8a. BiibUoteika czynna 
jest w dni powszednie w godzinaich od 15. do 
20-tej. Wypo:ży<Czain'.ie książek do domiu Je5~ 
bezpłatne. 

PODZIĘKOWANIE 

Kierown'ictwo Pub!. Szkoły Specjailnej dJ.a 
G!µchoniremych oraz Zarząd Koła Opi·eki R.o­
dziciel-s!kiej tejże "szko·ły wyrrażają :najs-erde-cz­
niejsze ;podziętkowani.e -za hojne ofiary, nade­
Slla:ne n•a gwiazdkę dla wychowaników z.alkładu. 

·współzawodnictwo 
w przemyśle iedwabniczvm 

Państwowe Za'.kłady Włóikieilll1Jicze ~r 7 
w KalLs;;;u wyko'Ilały plan produkcyjny w ri;er­
w15zej połowie grudnia w 116,6 pmc. Uzyskano 
wydajność 6.870 wątków na jeciiną . krosnogo­
dz.imę. 
Wśród tkaczy prao0ujących na cziterech kros­

nach, najlepsze rez.ultaty os.iągnęli: Kazimierz 
Mucku1' {156,3 proc.). 

Dalsze miejsca zajęli: .Allfons Chałaj (150,8 
proc.) Stanisiaw MarlwwlSk.'i (146,3 ;p.roc.), iler­
nard Kaczmarek (144,6 llJ,r.oc.\ i Marii.a Zawieja 
(141,2 proc.}. 

500 młodych narciarzy z ZWM, TUR-u, ZHP i Wici 
walczyć będzie w czwórmeczu miądzyorganizacyjnym 

W tych dniach\ 30 styczma br. - biireg p1aJSJki, 31 styczruia ł Komitet Organizacyjny, w skład którego wej• 
odbyła stlę w Zak.o- - bieg zjazdowy, 1 łutego - skoki, 2 1U1teigo dą pr.óedstawiciefo Po1J.&kliego Związku Naxci<l!I'• 
panem K:Ollllfer€1Ilcja - sfoJlom, 3 lutego - pamrofo:wy bieg narrci~r- ~ego maz zaiim:ternsowainycll organlzacjti mJo· 
01rgani'Lacyjna w siki. dz.i-eżowych. 1: 
sprewie narroiar- W mwodnach wezmą udział przede 'WSZY· Zawody będą w51panialą ana.n:if-ootaicją tężyz-
sktllClh zaiwodów mło stk.im juniorzy, podzieilen1 !l1!a trzy gru;py: a) ny i oSprewności narciarskiej pols;k.iej 1!lłodzie­
d7Jiie!iJorwycli, które iroczniik 1932 i 19433, b) roczn:ilk: 1930 i 1931, ży. Już dziś us.ta.lić można !imponującą cyif.rę 
rozegrane zostaną c) rocmiik 1928 i 1929 O'I'az jlll.Ilio~i w dwóch startujących zawodn:iczeik d zawodników w iiQo. 
w Zakopanem w grupach: a) :ro=ik 1932, 1933 i 1934, oraz b) ści co:najmniej · 500 osób. 
dniach od 28 stycz roczn;ik 1930 i 1931. 
n.ie do 3 lutego 1rb. Zawoclniików obowiązywać będzie nowy i!'e­
W ra.madl po:wyż- gulamin P.Z.N„ który zoosi 'bieg płaSlki dla !ko­
szych zawodów od biet olbu k1a.s oraz junriorów grupy a). 
będą się mistrza- W iko!llfeireI11Cji -wzięli udział przedstawicie ­
stwa ogólnopol\Slkie le P.Z.N. z oib. dire:m Bonieckim, inż. Gołogór 
jun:iotrów, mistrza- 6ikim li im. Pło:nlką in.a czele oraz rprzedstalwici.e 
stwa Związku Har- le Z.H.P. z przed\Sltawłcierlem Głównej Kwaten 
carstwa Pols'k.iego Ha.rcerakiej, działaczem haircersk:im Przerockim. 

oraz OM TUR, jak rów.nici mecz międzyo.rga- komendćllllltem chorągwi krakowskiej harcmi­
nizacyjny ZWM, ZHP, OM TUR i „Wici". Or- strzem KorzeniowSikim, kiiero-wmkńem WF harc 
ganioo.cja mwodów powierzona zooitała Pol- mistrzem. Fikiem, iprezesem Harcers.lci·ego Klu 
skiemu Związkowi Narda:rskiennu, ZHP i OM bu Narciamslkiego w Zallmpanem prof. Fische 
TUR. rem oraz dele9a tami ha:merskich lclubów nar 

Program zaiwodów ;przedsitawia się nasitępu- cialr-.;lcicll w Krakowi·e, Bielsku i Zakopanem. 
jąco: W wyniku konife.rencji pDwołanll do życia 

Soort w ZSRR 

Co raz lepsze wyniki łyżw~arzy radzieckich 
Moskwa i)rowadzl w czwórmeczu m&ast 

MOSKWA. - Na stadionie „Dynamo" ~' ,. 'Ila 500 m !ssellrowa uz~kad:a czas 49,3 sek„ 
Moskwte rozpoczął sie tlorocz:ny czwórmecz podcza-.; gdy 1500 m wy-gr.ała w 2:42,2 min. 

' . Drngą była Zofia Cholczewnikowa, której c-z.a-
łyżwiair>ski 'Z udziałem MoSlkwv. tenmgradu, sy na 500 i 1500 :n wyno-.;zą 49,8 sek. 0raz 
Swierdłowska I Goorkij. ' 2:44 min. 

Zawody ciesz„ się wie.Ud.i.n zaintereisowa-1 Po pienvszym dniru czwórimeczu czołową po­
niem, zupełnie zre-.;Z'tą zrorzumiełym. gdyż star- zycję z;ajmuje Molskwa, mając 22 pu;n;kty, przed 
tuje w ruch elita łyżwiairzy i łyżwiarek Zwią-z· Lenin.g.redem - 54,5 pkit., Swierdłowskiem 
ku Radzieckiego. 74,5 pkt, \ Gorkij - 79 pkt. 

W wyniku si.1-nej ko.rukmencji już pierwszy 
dzie1i. zawodów przyniósa szererg doskonałych 
wyników, !które w więk1szośd są najleps.zymi 
osią'gnięciami łyżwie.rzy w jeżdzie Gzybkiej 
bieri:ącego sezonu zimolwego. 

w 
Spartak leaderem 

rozgrywkach łtoke·owych 
W ramach rozgryw~k I-ej Ligi Hokejowej 

(system kanadyjski) o .miistrzostrwo ZSRR, od­
był s'ię mecz między dwoma pre•tendenbami do 
ty;tułu mistrzowskie-go n.a rok bieżący - „Dy-

W PRZl: DF.DNTTJ OLIMPIADY 

Zapaśmcy też nie 7,asy/:>iają „gruszek w po­
piele" i trenują intensywnie, aby zasłużyć na 

paszport d-0 Londynu 

iłKS myśl i o zwycięstwie 
naii "1rętciarzami HS-u 

GDAJ\fSK. ósernl(a Millcyjnego KS prowa­
dzi obecnie inteM;r"A'IlY trun!m.g prLed cziekają­
cą ią 1 lutego br. rozgtY'Y'ką 'l ŁKS-em o za.­
szczytny tytuł drużynow.ego misbrzia P<l'ls.ki w 
bo·ksie. W składzie dotycllcza:::owego wiicemi­
strre Polski wystąpią, według oświadczeni1l 
kierownictwa klubu, od mU1szej c'fo ciężkiej: 
Sowiński, Gig:!l'al, Antkiewkz, Skierka, Iwań­
ski , Szymankiewicz, Mechliński tl Wielińs'kJ.. 

We-dług zdania treneTa ·klubu, ob. Kamattia, 
ósemka Milicyjnego KS powinna odnieść T""'J­
cięSltwo, gdyż ws7.y-.;cy zawodnicy są jruż w do­
skonalej formie i kondycji. Najwięks:w 7.af:n.­
teres·ovtanie w ra:rnaich moczu ŁKS - MKS bu• 
dzą walki między Anbkiew.iczem i Marcinkow­
skim, Iwańs.kim i Olejnikiem oraz S7.y•mankiie· 
wiczem oraz Pisarskim. 

Jakościowo najlepszy wyl1lik uzyska~ Kon· 
stanrtin Kuidriawcew. wygrywając bieg na 300 
m w 43,3 sek„ to jest rerulta<tem, nfo o~iągnrię­
tym jes7cze w tym rorku przez żadnoego łyżwia-
rza. • 

na.mem" i mo-skiewsikim „Spartak.iem". Po sto- PATKOLO POWRÓCIŁ DO ŁODZI 
Bieg na 3.000 m przyiniMł zwycięstwo mi­

strzowi ZSRR - Anikanowi w dosikonalvm 
czaSlie 5:08 min. Drugim był 'PiGkarew, który 
uk!Jń'·zvl l·J° 0<J w czaliie o 0,7 setk. gorszym od 
zwycięzcy. 

Obie konkurencje ko1biece (500 i 
przyniosły zdecydowame zwycięstwo 
wej, mistTZyfi.i Związku Radzieok,iego; 

1500 m) 
lssia!ko­

w biegu 

jącej na ·wysokim poziomie, lecz wy;równanej Lewoskirzydłowy ŁKS-u. Pa·bkolo, z pooh'O.-
grze, mecz zakończył się wyllliikiem nieroz- dzenia Węgier, bawił prae.z kH1{a miesięcy w 
strzygn:iętym 4:4. Buda.peszcie i przed kilku dni.ami povrrócił do . 

Po dotychczasowych spotkani-ach w taibeli Łodzi , gdzi.e zamiesZJk.a n~ sta·1e. 
mi-.;trzowskiej prowadzi „Spar tak" - 9 pkt„ Jaik wiadomo, Pat1rnlo l•yl jednym z naJle·p­
p.rzed „Dynamem" i COKA - po 7 pkit. ,.Spa.r- l szy·ch narpas•tniików ŁKS-u, tote&: w Il!aidchodzą­
tak" ma jedln.aik 1roze-grany o jeden mecz. wię- 1 cym sezonie pilkia:n•ldlll roxmacja ofen1>ywna 
cei ord oihu '""""t"m'i"'""""i.. ~ ~,- --- · " - łordzia.n o;:osw;nłe W',nbirtn'.i-9 Wlll!Ilo.cnfona. 


